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ARTUR WIŚNIEWSKI ma 45 lat, od 1965 roku jest 
mieszkańcem Lubonia. Ukończył Liceum Ogólnokształcące nr 
IX w Poznaniu i zaraz po tym rozpoczął pracę w Zakładach 
Rowerowych, a po krótkim czasie przeniósł się do „Fosforów”, 
gdzie do dziś pracuje na stanowisku - aparatowego specjalisty. 
Ma na swym koncie udział w dziesiątkach konkursów i tur­
niejów, w tym radiowych oraz telewizyjnych.

» - *  -

Od kiedy bierze Pan udział w kon­
kursach?

Zacząłem już w szkole średniej. 
Po olimpiadzie w 1964 roku w T o­
kio, w liceum zorganizowano na ten 
temat konkurs, w którym udało mi 
się zając drugie miejsce. Wygrałem 
wówczas książkę.

Kiedy po raz pierwszy wziął Pan 
udział w turnieju telewizyjnym?

Było to w 1972 roku. Turniej 
nosił nazwę „N a olimpijskim szla­
ku” , a udział w nim brały dwie 
drużyny: z Poznania i Łodzi. Prze­
ciwnicy jednak okazali się lepsi i wy­
eliminowali nas z dalszego udziału

łem (m.in. czarno-bia­
ły telewizor) były se­
rio i mogłem zabrać je 
do domu. Ostatnie 
z konkursów, w k tó­
rych uczestniczyłem 
to „6 z 49” oraz trzy­
krotnie w „Kole for­
tuny” , ostatnio w sty­
czniu.

W jakim turnieju 
odniósł Pan do tej pory 
największy sukces?

W „Miliardzie 
w rozumie” , w ubieg­
łym roku, za dostanie 
się do ścisłej dziesiątki 
finalistów otrzyma­

łem pięćdziesiąt milionów zł. N ato ­
miast w „Kole fortuny” udało mi 
się dotrzeć do finału. Niestety sa­
mochodem, który był nagrodą głó­
wną, nie wróciłem. Ale będę jeszcze 
spróbował.

Jak wygląda w Pańskim wypadku 
przygotowanie do turniejów?

DZIŚ
W NUMERZE:
0  Pani prezes Spółdzielni 

Mieszkaniowej 
„Lubonianka” 
o zamierzeniach firmy

0  Osobowości Lubonia - 
Aleksander Holas - 
architekt, konserwator 
zabytków, urbanista

0  Meliny narkomanów

0  Terminarz rozgrywek 
LKS-u

0  Pierwsze dni po wojnie 
nauki w lubońskich  
szkołach (z archiwalnymi 
zdjęciami)

Cd. polemik i dyskusji 
o społeczności lubońskiej

•  Nowe stawki i propozycje 
Telekomunikacji 
Polskiej

^  Inne, stałe rubryki 
oraz nowe tematy

Korzystam z kilku "podręczni­
ków” , które przed konkursami 
przeglądam. M am dobrą pamięć, 
jednak wszystkiego nie jestem 
w stanie zapamiętać.

Czy udział w konkursach traktuje 
Pan jako rozrywkę, czy jako dodat­
kowe źródło dochodów?

Interesuję się wszystkim i mój 
udział w teleturniejach wynika wła­
śnie z tego. N a pewno jest to moim 
drugim źródłem dochodów. 
W ubiegłym roku, zarobiłem zdecy­

dowanie więcej w turniejach niż 
w pracy. Udział w konkursach trak ­
tuję jako  „odskocznię” od życia 
codziennego. Mogę walczyć o przy­
słowiową pietruszkę.

Czy pamięta Pan jakieś zabawne 
sytuacje?

Gdy byłem po raz pierwszy, 
w styczniu 1994r. w „K ole fortu­
ny” , to tak nieszczęśliwie podaw a­
łem litery, że wyszedł z nich nieprzy­
zwoity wyraz. Było to nie zamierzo­
ne, więc nie pozostało mi nic innego 
jak  powiedzieć - przepraszam.

Rozmawiali: 
Radek Ałbiński & Wojtek Sikorski

w grze.
W jakich popularnych teleturnie­

jach prowadzonych przez Wojciecha 
Pijanowskicgo brał Pan już udział?

W roku 1980 w „Form ule szczęś- 
który to ze względu na źleci a

nagrany głos nie został wyemitowa­
ny. Jednak nagrody, jakie zdoby-

W  związku z dużym zainteresowaniem 
informujemy, że wróżka A M A N D A  

będzie przyjmowała w Klubie Rolnika 
' przy ul. Sobieskiego 97 w piątki 10,17,24  

oraz S I marca, w godz. 15.00-18.30. 
Podyktowane jest to występami 

w różnych miejscach kraju. 
Wróżka ma niesamowity dar 

przepowiadania.
Powie Ci, co było

(możesz pytać o szczegóły z  życia), 
powie Ci, co Cię czeka. 

Specjalne wróżby dla panien i kawalerów 
chcących założyć rodziny.
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Trwa AKCJA PROTESTA ­
CYJNA PO L IC JI, do której luboń- 
ski komisariat przystąpił 6 lutego. 
Wszystkie czynności prowadzone są 
normalnie. Akcja ma na celu spowo­
dowanie zwiększenia środków bu­
dżetowych wydatkowanych na poli­
cję, które w porównaniu z poprze­

dnim rokiem i zakładaną inflacją są 
niższe o 7% . Dla przykładu podaje­
my, że na jedną zmianę norma kilo­
metrowa na samochód wynosi jedy­
nie 40 km. (Godzina wolnejjazdy lub 
dwukrotny wyjazd np. do izby wy­
trzeźwień.) Informujemy ponadto, 
że od lutego lubońska policja wspie­
rana jest dodatkow o przez oddział 
prewencyjny z Poznania.

30 I - 3 II - N a ul. Przemysłowej 
włamanie do sam ochodu „Ż uk” 
i kradzież skrzyni biegów oraz kól. 
Straty 2 tys. zł.

4-6 II - Z wagonu kolejowego 
skradziono tzw. oponę wagonową - 
plandekę. Straty 1.966 zł.

3 /4  II - Z ul. Sikorskiego skra­
dziono fiata 126p. Straty 6 tys. zł.

7-9 II - Skradziono z ogrodzenia 
przy ul. ks. Streicha 20 metrów

pomalowanej, starej, miedzianej 
siatki parkanowej. Straty ok. 200 zł.

9 II - Nietrzeźwy kierowca usiło­
wał przekupić policjanta kwotą 200 
zł (2 min s zł) w zamian za od­
stąpienie od czynności służbowych. 
W konsekwencji, do kolegium trafi­
ła sprawa za jazdę pod wpływem 
alkoholu oraz przed sądem kierow­
ca odpowiadał będzie w sprawie 
karnej za usiłowanie przekupstwa 
i niestosowanie się do wcześniej­
szych orzeczeń sądu zakazujących 
czasowe prowadzenie pojazdów.

12 II - Z ul. Poniatowskiego 
skradziono rower wyścigowy o wa­
rtości 250 zł. W trakcie śledztwa, 
przygotowany już do malowania 
rower, został przez sprawcę zwró­
cony na miejsce.

15 II - Nietrzeźwy, jadący na 
gapę pasażer PKP, na odcinku Dę­

biec - Luboń, czynnie napadł na 
konduktora. Dzięki pomocy innych 
pasażerów sprawcę zajścia zatrzy­
mano na lubońskim dworcu.

17 II - Nie znane były motywy 
oblania samochodu „A udi” olejem 
silnikowym, wyrwania korka wle­
wu paliwa, w miejsce którego nało­
żono suchej trawy, i wyrwania an­
teny. Tej, być może próby zastra­
szenia lub podpalenia dokonano na 
ul. Kwiatowej.

18-20 II - Z posesji przy ul. 
Powstańców Wlkp. skradziono 20 
arkuszy blachy aluminiowej o war­
tości 500 zł.

Ogólnie w lutym nałożono 175 
mandatów na kwotę 3.700 zl. Doko­
nano 41 interwencji. Na izbę wy­
trzeźwień odwieziono 17 osób oraz 
zlozono trzy wnioski za jazdę pod  
wpływem alkoholu.

C z y  j e s t  b e z p i e c z n i e j ? !
Każdego roku dokonujemy pewnego podsumowania i porównania z latami 

poprzednimi. Krótka sonda przeprowadzona wśród mieszkańców, jak również 
wypowiedzi kandydatów na radnych zawarte w ankietach przeprowadzonych przez 
nasze pismo podczas kampanii wyborczej w czerwcu 1994r wykazują, że z bez­
pieczeństwem nie jest dobrze.

Tym razem przedstawiamy bez komentarza tabelę, do której informacje uzys­
kaliśmy bezpośrednio z Policji

1994 r. 1993 r.
Wszczęto dochodzeń 273 241
Dokonano przestępstw 326 273
w tym przestępstw kryminalnych 282 196
przestępcy ustaleni w przypadkach 176 108
wskaźnik wykrywalności 50,7% 61,0%
włamań społecznych 28 23
ustalono sprawców 11 8
wskaźnik wykrywalności 39,3 % 34,8%
włamań prywatnych 91 106
wykryto sprawców 60 49
wskaźnik wykrywalności 56,1% 45,8%
kradzież mienia prywatnego 71 48
ustaleni sprawcy 32 39
wskaźnik wykrywalności 44,4% 63,9%
kradzieże samochodów 11 5
wykryto sprawców 2 1
wskaźnik wykrywalności 18,2% 20%
rozboje 5 2
ustaleni sprawcy 5 2
wskaźnik wykrywalności 100% 100%

W areszcie zatrzymano osób 99 73
Zatrzymani na „gorącym uczynku" 25 13
Ujawnionych przestępstw dokonanych 
przez nieletnich 17 21
w tym udział osób 31 4

Ilość nałożonych mandatów karnych 1221 1252
na sumę 248 min 400 tys. zł 251 min 300 tys. zl
Wniosków skierowanych do kolegium 70 61
w tym za jazdę pod wpływem alkoholu 42 34
Ilość osób wylegitymowanych 1924 581
Interwencji 549 437
Osoby odwiezione do izby wytrzeźwień 152 135

Na podstawie średniej wojewódzkiej wskaźnika wykrywalności przestępstw kryminalnych, 
który wynosi 36%, luboński rok ze wskaźnikiem 50,7% w ocenie komendy rejonowej i wojewódz­
kiej policji, uznany został za dobry.

(I)

PRACE KOMUNALNE
- luty '95

0  Firm a ” Perkom ” zakończyła budowę kanalizacji sanitarnej w ulicy 
Poniatowskiego, pl. Wolności i pierwszy etap ul. Zielonej. O dbiór kanału 
sanitarnego wraz z przejęciem do eksploatacji przez Przedsiębiorstwo 
Wodociągów i Kanalizacji P-ń przewidziano na 15 marca.

•  Kontynuowane są prace przy realizacji 9-rodzinnego budynku 
komunalnego przy narożniku ul. Niepodległości i Przemysłowej. Zaawan­
sowanie robót można określić na ok. 80% stanu surowego. Aktualnie 
trwają prace przy budowie dachu.

Poniżej przedstawiamy elewację zachodnią tej inwestycji miejskiej. 
Przypomnijmy, że obiekt budowany jest techniką „styrom uru” . Powierz­
chnia użytkowa budynku 784 m2. W 3-kondygnacyjnym dom u będzie 
możliwość zagospodarownia poddasza na dodatkow e 2 duże mieszkania. 
Wszystkie mieszkania zaopatrzone będą w energię elektryczną, wodę, 
kanalizację i gaz (także do celów 
ogrzewczych). Bezpośrednim wy­
konawcą inwestycji jest Towarzyst­
wo Gospodarcze Lubonia. Spośród 
ponad 20 rodzin oczekujących na 
mieszkanie komunalne specjalna 
komisja przy Urzędzie Miejskim 
w stosownym czasie dokona przy­
działu. O postępach w budowie 
i pracy komisji będziemy inform o­
wali na bieżąco.

•  W budynkach komunalnych 
przy ulicach: Tuwima, 3-go Maja
i Niezłomnych wykonano remonty klatek schodowych. W ramach tych 
prac są pomalowane klatki schodowe oraz wymienione instalacje oświet­
leniowe.

•  Zainstalowano szambo i przyłącze wodociągowe do WC na terenie 
targowiska, (zdjęcie obok)

0  Prowadzi się naprawę nawierzchni gruntowej w ul. Nowej.

(N a podstawie informacji uzyskanych z Urzędu Miejskiego.)

^ B a w  się  z n a m i  J

U W A G A !
Napływają jeszcze rozwiązania do naszego 

konkursu - układanki zdjęciowej. Przypom ina­
my, ostateczny termin upłynął 10 marca. 
Uwzględniać będziemy datę stempla pocztowe­
go.

Zapowiadaną atrakcyjną nagrodą wysokości 
X,X min s zł będzie dobrej klasy, kompaktowy 
aparat fotograficzny

Losowanie w obecności świadków odbędzie 
się 22 marca, o godz. 17.30 w Bibliotece Miejs­
kiej, ul. Żabikowska 42.

Wszyscy, którzy wzięli udział w naszym kon­
kursie, otrzymają w redakcji nalepkę „Wieści 
Lubońskie” .
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Budżety gminne zwykle nie wy­
starczają na pokrycie potrzeb 
społeczności lokalnej. Z arzą­

dy gminne podejmują różne działa­
nia, aby zwiększyć dochody budżetu.

- Jak się dowiedziałem Zarząd 
Gminy Tarnow o Podgórne wynajął 
studentów, zlecając im sprawdzenie 
oświadczeń mieszkańców gminy 
o wielkości obiektów, za które płaci 
się podatek od 
n ieruchom oś­
ci. Gdy roze­
szła się wieść 
o kontroli, do 
Urzędu G m i­
ny zgłosiło się 
wielu mieszkańców, którzy uzupeł­
niali i poprawiali dane o swoich 
nieruchomościach. Z tego tytułu 
budżet wzbogacił się o spore kwoty.

- Źródłem znacznych dochodów 
dla budżetu gminy mogą być także 
niektóre firmy. Np. w tym samym 
Tarnowie Podgórnym działa Dom 
Handlowy państwa KOZBAN- 
KOW, który prowadzi m. in. lea­

sing samochodów. Pojazdy te są 
rejestrowane w tamtejszej gminie, 
przynosząc rocznie kilkumiliardo­
we wpływy do budżetu z tytułu 
podatku drogowego.

Inna sprawa - to plaga piratów 
drogowych, nie przestrzegających 
ograniczeń prędkości na drodze 
w pobliżu przejść przez jezdnię, szkół 
itp.

- W  O bor­
nikach zasto­
sowano łaty 
d r e w n i a n e ,  
przybite w po­
przek drogi 
przed przejś­

ciami dla dzieci. Oczywiście dodat­
kowo ustawiono odpowiednie zna­
ki drogowe - ograniczenia prędko­
ści i oznakowanie nierówności d ro­
gi. Przejechanie przez "tarkę” 
z nadm ierną prędkością szybko 
uczy piratów  drogowych przestrze­
gania przepisów.

Wojciech Dutka

Podpatrzone

Pisma, podania, wnioski itd. to 
korespondencja urzędowa, bez któ­
rej w dzisiejszym świecie, pełnym 
formalności nic się nie da załatwić. 
Te potrzeby wymagają sprawnej 
obsługi petentów. Często zdarza się 
jednak, że całkiem proste i niesko­
mplikowane sprawy, które powin­
ny być załatwio­
ne w przysłowio­
wych 24 godzi­
nach trwają nie 
wiadomo jak 
długo.

Jeden z mie­
szkańców nasze­
go miasta wykazał się wyjątkową 
cierpliwością. Niedawno otrzymał 
lakoniczną, negatywną odpowiedź 
na pismo (nie mylić z załatwieniem 
sprawy), które skierował do Urzędu 
Miejskiego w Luboniu 849 dni temu, 
a więc po prawie dwóch i pól roku. 
Ten wynik wpisujemy do Lubońs- 
kiej Księgi Guinnessa. Ile jest spraw 
podobnych, które może nie latami,

ale miesiącami czekają? Tego nie 
jesteśmy w stanie powiedzieć.

W przeszłości zwlekanie to była 
cecha „dobrego” biurokraty, który 
przyjmował sprawę, tak nią kiero­
wał. by możliwie skomplikować i je­
szcze nie zawsze załatwić. Kupienie 
worka cementu wymagało zaświad­

czeń, pieczątek, 
d o k u m e n t ó w ,  
podpisów, po­
twierdzeń, ze­
znań i ... czego 
jeszcze. Ale to 
był styl działania 
władzy, k tóra na 

każdym kroku pokazywała obywa­
telowi, gdzie jest jego miejsce. D ob­
rze, że mamy to za sobą. A służebna 
wobec obywateli rola instytucji pu­
blicznych gwarantuje dziś ...

Przypominamy!
Kodeks Postępowania Administ­

racyjnego w rozdziale siódmym, do­
tyczącym trybu załatwiania spraw.

REKORD
(ku Europie!)

%  Podczas uroczystej wieczornej mszy odpustowej, która odbyła się 31 
stycznia, zaproszony specjalnie ks. prof. Pytel dokonał poświęcenia I 
rzeźby - św. Jana Bosko. Postać patrona w ykonana została w darze 
przez parafianina, pana Krzysztofa Tomczaka, artystę plastyka. 
Rzeźbę ustawiono na przykościelnym cmentarzu.

•  19 lutego obchodził 45 rocznicę święceń kapłańskich ks. Proboszcz i 
Stefan Patryas.

#  23 lutego, w salce parafialnej odbyło się kolejne spotkanie z ciekawymi 
ludźmi. Tym razem o zagrożeniach związanych z ideologią „New Age” | 
mówił prof. Maciej Giertych z Polskiej Akademii N auk. N a spotkanie, 
które trwało ponad trzy godziny, przybyło prawie 100 osób.

(paraf)
Zapraszamy pozostałe lubońskie parafie do dzielenia się informacjami, jj

przewiduje u> artykule 35 termin roz­
patrzenia kwestii ,,bez zw łoki”. Dla 
spraw wymagających postępowania 
wyjaśniającego, Kodeks przewiduje 
termin jednego miesiąca lub dwóch 
miesięcy dla przypadków szczególnie 
skomplikowanych. Natomiast arty­
kuł 36 tegoż kodeksu podaje, że 
o każdym  przypadku niezalatwienia 
w terminie, organ administracji zo­
bowiązany jes t podać przyczyny, po­
wiadomić strony i wyznaczyć nowy 
termin.

(PPR)

N iedawno władze naszego j; 
m iasta podjęły uchwałę o za- ! 
kazie sprzedaży osobom  nie­

letnim artykułów pirotechnicznych 
i przemysłowych uznanych powsze­
chnie za pirotechniczne (petard). Tę 
godną inicjatywę w trosce o bez- 1 
pieczeństwo i nie tylko, proponuje- \ 
my rozszerzyć także na N APO JE 
A LK OH OLO W E. Powszechnym { 
jest zjawisko sprzedaży piwa, wina j 
czy wódek młodzieży a nawet dzie­
ciom. W wielu punktach sprzedaży 
napojów wyskokowych brak jest 
nawet stosownej wywieszki:

Telekomunikacja Polska S.A. z dniem 1 lutego wprowadziła następujące zmiany:
a) Podwyższono cenę jednostki licznikowej (impulsu) o 8,3% z 12 groszy (z VAT-em 12,84 

grosza) do 13 groszy (z VAT-em 13,91 grosza). Cena trzyminutowej rozmowy miejscowej 
(tylko z abonamentem lubońskim) wynosi 13,91 grosza.

b) W prowadzono do 31 maja trzy okresy rejestrowania impulsu w połączeniach międzymias­
towych, w miejsce dotychczasowych dwóch okresów:

- w godzinach 8.00 - 18.00 100% stawki podstawowej za 1 minutę rozmowy,
- w godzinach 18.00 - 22.00 75% stawki podstawowej za 1 minutę rozmowy,
- w godzinach 22.00-8.00 50% stawki podstawowej za 1 minutę rozmowy. 
Podane ceny z 7 %  podatku  V A T

8.00-18.00 18.00-22.00 22.00-8.00

I strefa (do 25 km ) w  tym  
rozm ow y z Poznaniem
I I  strefa (25-100 km )
I I I  strefa (powyżej 100 km )

14 gr.za 1 m in.

56 gr za 1 m in. 
83 gr. za 1 m in.

14 gr za 1 m in  30sek.

42 gr za 1 m in.
63 gr za 1 m in.

14 gr za 2 m in  rozm ow y.

28 gr. za 1 m in.
42 gr. za 1 m in.

c) Podwyższona została opłata za instalację telefonu z 267 zł 50 gr do 428 zł (400 zł +  7% VAT), czyli o 60%.
Opłatę tę będzie można wnosić w 2 ratach,

Uwaga lubonianie!
Prawdopodobnie z dniem I czerwca zrównane zostaną opłaty za połączenie strefowe w I  strefie międzymiastowej 

(miejscowości do 25 km, w tym  Poznań) z opłatami za rozmowy miejscowe. Impuls będzie rejestrowany co 3 min. 
a nie co I min.

Coś za coś
Liczba jednostek licznikowych objętych abonamentem zostanie zmniejszona z 20 do 10. Podwyższona zostanie 

także cena jednostki licznikowej i wynosić będzie 14 groszy ( +  7% V A T).

NA ZDROWIE!
„N IELETN IM  I O SOBOM  

N IETR ZEŹW Y M  A LKOHOLU 
NIE SPR ZE D A JEM Y ” . Straż 
Miejska oraz mieszkańcy skarżą się 
na niektóre punkty w Luboniu, 
gdzie każdy - za przeproszeniem
- nawet „brzdąc” może bez pro­
blemu, również na kredyt, nabyć 
alkohol. W iadom o, w dobie ryn­
kowej dla sklepikarza liczy się prze­
de wszystkim pieniądz. Ale czy po­
ruszany problem pozostawić tylko 
moralnej ocenie handlującego? 
W świetle zastraszających statystyk 
(11 Itr. spirytusu na każdego Polaka
- także dziecko) liczymy na udziele­
nie stosownych pełnomocnictw 
i konkretne działania w tej sprawie, 
z odbiorem koncesji na handel pi­
wem czy alkoholem włącznie.

(I)
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SZPALTY RADY MIEJSKIEJ I ZARZĄDU MIASTA

SESJA IX

IX sesja Rady Miejskiej Lubo­
nia odbyła się 21 grudnia (proto­
kół 2 IF95). Pierwszym punktem 
było podjęcie uchwały w sprawie 
zminany budżetu na 1994r. (prze­
szacowanie budżetu). W związku 
z wyższymi od przewidywanych 
dochodami łącznie o około 957 
min zł, dokonano przeszacowa­
nia budżetu po stronie wydat­
ków, zwiększając dochody
0 4 mld 997 min 415 tys. zł. W tym 
największe wpływy to: podatek 
dochodowy od osób fizycznych 
podwyższono o 2.926.000tys. zł, 
podatek od nieruchomości oraz 
wpłaty mieszkańców na rzecz bu­
dowy gazociągu po 600.000 tys. zł
1 inne. Jednocześnie dokonano 
zmniejszenia dochodu o kwotę 
4 mld 040 min zł, w tym najwięk­
sze pozycje to: podatek od działa­
lności gospodarczej (karta podat­
kowa) 1.250.000 tys. zł, sprzedaż 
gruntów i obiektów 750.000 tys. 
zł, podatek od nieruchomości 
w sektorze publicznym 600.000 
tys. zł i inne. Różnica po zbilan­
sowaniu wpływów to 957 min 
i o tyleż zmieniono wydatki bu­
dżetowe. Dokonano zwiększenia 
wydatków o 1 mld 577mln 415 
tys. zł, w tym m. in: na pozostałą 
działalność administracji 500 
min, zieleń miejską 318 min, oczy­
szczanie miasta i opracowania ge­
odezyjne (ul. Kurowskiego) po 
300 min. Jednocześnie zmniejszo­
no wydatki o kwotę 620 min zł, 
głównie w dziale Opieki Społecz­
nej o 350 min na zasiłki i pomoc 
w naturze, 200 min na pomoce 
domowe. Radni jednogłośnie 
przyjęli poprawiony budżet na 
1994 rok, który zamknął się kwo­
tą 52 mld 060 min 990 tys. zł. 
W następnych punktach podjęto 
uchwały określające wysokość 
podatków i opłat lokalnych obo­
wiązujących od 1 stycznia’95r. 
(publikowane w styczniowym nu­
merze ”WL”). Podjęto także 
uchwałę regulującą zasady sprze­
daży środków pirotechnicznych 
(petard) na terenie Lubonia. 
Wprowadzono całkowity zakaz 
sprzedaży środków pirotechnicz­
nych na targowiskach i w handlu 
obwoźnym. Natomiast w punk­
tach stałych w prowadzono zakaz 
sprzedaży tych środków osobom  
nieletnim. Powołano w dalszej 
części komisje dyscyplinarne I i II 
instancji, jako wymóg formalny 
do rozpatrywania spraw pracow­
ników samorządowych. Następ­
nie przyjęto sprawozdanie człon­
ka Zarządu Dariusza Listkiewi­
cza dotyczące wykonania Gmin­
nego Funduszu Ochrony Środo­
wiska, który wynosił około 280

Pamiętaj 
o podatkach!

- od nieruchomości 
do 15 III

- od posiadania psa 
do 31 III

min, z czego wydano ok. 9 min. 
Wysłuchano także sprawozdań 
Komisji Stałych Rady i delega­
tów na Sejmik Samorządowy. Py­
tania, wolne głosy i wnioski oraz 
przyjęcie protokołu poprzedniej 
sesji, były ostatnim formalnym 
punktem. Na zakończenie, po 
godz. 22, radni złożyli sobie ży­
czenia świąteczne i noworoczne, 
łamiąc się opłatkiem.

SESJA x
Sesja X Rady Miejskiej Lubo­

nia odbyła się 26 stycznia 95r. Na 
niej to podjęto uchwałę (nr 
X /  3 2 /  9 5 ) 
w sprawie okreś­
lenia wysokości 
stawek czynszu 
re g u lo w a n eg o  
za najem lokali 
m ie sz k a ln y c h  
oraz czynszu za 
w yn ajm ow an e  
lokale socjalne 
(patrz „WL”
2’95). W związku ze zmianą usta­
wy o planowaniu przestrzennym 
wynikła potrzeba podjęcia 
uchwały (nr X /  3 6 / 95) w sprawie 
przystąpienia do sporządzenia 
miejscowego planu zagospodaro­
wania przestrzennego. Zmiany te 
polegają m.in. na tym, iż dotych­
czasowe nazewnictwo dokumen­
tów: „Plan szczegółowy” i „Plan 
ogólny”, zamienione zostało na 
pojęcie "Planu miejscowego za­
gospodarowania przestrzenne­
go” . Uchwała ta jest formalnym 
zabiegiem dotyczącym m.in. pla­
nu szczegółowego "Centrum”, 
który jest w trakcie opracowania. 
Podjęto także uchwały na pod­
stawie dokumentów przygotowa­
nych przez V Ogólnopolską Kon­
ferencję Prezydentów, Burmist­
rzów i Wójtów w Poznaniu (nr 
X / 3 3 / 95 i X /  34/ 95) w sprawie 
sytuacji samorządu terytorialne­
go oraz w sprawie poparcia 
uchwały dotyczącej konstytucyj­
nego określenia roli i miejsca sa­
morządu terytorialnego. Następ­
nie Rada wysłuchała sprawozda­
nia Burmistrza z wykonania 
Gminnego Funduszu Ochrony 
Środowiska. W planach wydat­
ków z tego funduszu na 1995 r. 
znalazły się: odbudowa i regula­
cja Potoku Junikowskiego /  kon­
tynuacja/, przebudowa punktu 
zlewczego na wysypisku przy ul. 
Żabikowskiej, edukacja ekologi­
czna oraz tworzenie terenów zie­
lonych w mieście. Radni zapoz­
nali się także z bieżącymi infor­
macjami Zarzadu Miasta, spra­
wozdaniem delegatów do Sejmi­

ku Samorządowego oraz sprawo­
zdaniami komisji stałych Rady 
Miejskiej. Obrady zakończyły 
punkty: "interpelacje i zapyta­
nia” oraz "wolne głosy i wnio­
ski”.

SESJA xi
23 lutego 1995 r. odbyła sie XI 

sesja Rady Miejskiej Lubonia. 
Na tej Sesji, radca prawny udzielił 
Radnym informacji na temat 
ustawy dotyczącej zamówień pu­
blicznych i ustawy o ograniczeniu 
prowadzenia działalności gospo­
darczej przez osoby pełniące fun­

kcje publiczne 
(zwanej popula­
rnie antykorup- 
cyjnej). Rada za­
jęła się także 
propozcyją pod­
jęcia uchwały 
w sprawie zasad 
i trybu zaspoka­
jania potrzeb 
mieszkaniowych 

na terenie miasta Lubonia (doty­
czy mieszkań komunalnych). Po 
dyskusji projekt uchwały wraz 
z wnioskami radnych skierowano 
powtórnie do Komisji Organiza­
cyjno - Prawnej. W kolejnym 
punkcie porządku obrad Rada 
podjęła uchwałę (nr X I/ 36 / 9)5 
w sprawie zaciągnięcia pożyczki 
z Wojewódzkiego Funduszu 
Ochrony Środowiska i Gospoda­
rki Wodnej w Poznaniu. Pożycz­
kę w wysokości 20.000 zł prze­
znacza się na wsparcie realizacji 
zadania inwestycyjnego "odbu­
dowa i regulacja Potoku Juniko­
wskiego wraz z budową „pias­
kowników” na kolektorach bu­
rzowych” . Natomiast pożyczkę 
w wysokości 30.000 zł postano­
wiono przeznaczyć na wsparcie 
zadania inwestycyjnego "wylewi­
sko - budowa punktu zlewczego, 
zlokalizowanego przy ul.Żabiko­
wskiej”. Rada podjęła także 
uchwałę (nr XI/  3 7 / 95) w spra­
wie obniżenia cen skupu żyta dla 
celów wymiaru podatku rolnego 
na rok 1995. Jednym z istotnych 
tematów, jakie wnikliwie rozpat­
rywano i ostatecznie przyjęto 
w formie wniosku, był dokument 
pod nazwą: "Polityka Miasta” 
określający cele i zadania RML 
na bieżącą kadencję (opublikuje­
my w przyszłości). Następnie Ra­
da wysłuchała bieżących infor­
macji Zarządu Miasta. Przewod­
niczący Komisji RML oraz dele­
gaci do Sejmiku Samorządowego 
przedstawili swoje sprawozdania. 
Sesję zakończyły jak zwykle pun­
kty: "interpelacje i zapytania” 
oraz "wolne głosy i wnioski”.

W  listopadowych „Wieś­
ciach Lubońskich" ukazał 
się mój artykuł na temat 

społeczności lokalnej. W tym kró­
tkim tekście zaledwie chciałem 
zasygnalizować pewien problem, 
którego istotę rzeczy wskazuje ty­
tuł. Chodzi mianowicie o to, byś­
my zadali sobie pytanie, w jakim 
mieście chcemy mieszkać? Pyta­
nie to skierowane jest do wszyst­
kich poczuwających się do udzia­
łu w owej społeczności lokalnej. 
Cieszę się, że nie było to pytanie 
wyłącznie retoryczne. Sądzę, iż 
każda dyskusja na ów temat może 
przynieść jedynie lepsze zrozu­
mienie i pozytywne skutki. Nawet, 
lub zwłaszcza odpowiedź pana 
Burmistrza, zamieszczona w osta­
tnim numerze „Wieści Lubońs­
kich''.

W odpowiedzi tej pan bur­
mistrz - Włodzimierz Kaczmarek 
w pewnym sensie podziela mój 
niepokój odnoszący się do stanu 
zorganizowania naszej lokalnej 
społeczności. Odnajdujemy tam 
również, a raczej przede wszyst­
kim polemikę. Pan Włodziemierz 
Kaczmarek postanowił nie zgo­
dzić się z tezami, które jak ośmielę 
się zauważyć, w znacznej części 
sam sformułował. Temat ten jest 
interesujący i bardzo ważny 
z punktu widzenia mieszkańców 
Lubonia, a ponieważ jeszcze nie 
został wyczerpany, pragnę podjąć 
polemiczne wyzwanie i ustosun­
kować się do odpowiedzi pana 
Burmistrza.

W artykule pana W. Kaczmarka 
pt. "Czy taka społeczność?", do­
strzegam heglowskie poglądy na 
temat społeczeństwa obywatels­
kiego. W tym ujęciu dominuje 
przekonanie, że społeczeństwo 
obywatelskie tworzy się wokół 
rynku. U jego podstaw leżą po­
trzeby ludzkie wymagające zaspo­
kojenia przez różnego rodzaju do­
bra. Rynek aktywizuje jednostki, 
potęguje ich inicjatywę, zarad­
ność, pomysłowość itp. "N iewi­
dzialna ręka" rynku zapewnia au­
tomatyczne regulowanie oraz pra­
widłowe funkcjonowanie gospo­
darki i życia społecznego.

Dzisiaj jednak już wiemy, że nie 
wszystko załatwia "niewidzialna 
ręka". Zarówno gospodarka jak 
też charakter społeczeństwa zale­
ży od wielu czynników. Nie za­
wsze jest tak, że istnieje równo­
waga pomiędzy potrzebami i ich 
realizacją. A czasem niektóre po­
trzeby należy wygenerować, aby 
osiągnąć pozytywny efekt.

Moim zdaniem, istotę rzeczy 
lepiej oddaje pogląd Habermasa, 
że społeczeństwo obywatelskie 
jest czynnikiem pośredniczącym 
między państwem a wolnym ryn­
kiem i prywatnością. Składają się 
na to dobrowolne zrzeszenia, 
związki, organizacje i ruchy, które 
są niepaństwowe i nie mają bez­
pośrednio charakteru ekonomicz­
nego, mogą to być organizacje 
lokalne, religijne, samorządowe, 
zawodowe, kulturalne, oświato­
we, charytatywne itp. One to 
przekształcają interesy i opinie 
prywatne w interesy i opinie pub­
liczne. Działanie tych organizacji
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zabezpiecza społeczeństwo przed 
utonięciem w bezkształtnej masie 
oraz umożliwia zorganizowany 
wpływ na sferę polityczną i eko­
nomiczną. Zrzeszenia takie dają 
wsparcie moralne oraz materialne 
jednostkom i grupom reprezentu­
jącym intersy małych, biednych 
i niezorganizowanych. W takim 
sensie społeczeństwo obywatels­
kie wpływa pośrednio na kształt 
struktury samorządowej. W pańs-

trza. O manipulację natomiast 
ocieramy się, gdy czytamy w ar­
tykule z lutego: "Na pytanie skąd 
bierze się zbyt niski stopień zor­
ganizowania społeczności miasta
C. Biderman odpowiada: Jest to 
wynikiem małomiasteczkowego 
charakteru Lubonia oraz świado­
mych działań Rady Miejskiej, Bur­
mistrza i Zarządu Miasta". Zauwa­
żyć muszę, że nie ja tak odpowia­
dałem, tylko taki wniosek, zresztą

Optymistyczna jest deklaracja, że 
władze miasta gotowe są do 
współdziałania z istniejącymi i po­
wstającymi organizacjami. Jak 
wiadamo budżet miasta nie jest 
rozciągliwy. Dlatego sądzę, że 
właściwsza jest polityka finanso­
wania nie samych ugrupowań, 
lecz gotowych i pożytecznych dla 
miasta koncepcji oraz pomysłów, 
zaproponowanych przez owe 
ugrupowania.

J a k a  s p o ł e c z n o ś ć ?
- c ią g  d a lszy

twie demokratycznym nikt nie po­
winien się dziwić, jeżeli mówi się 
o potrzebie przyglądania się i upu­
blicznienia tego, co robi władza 
lub organy przedstawicielskie. Ta­
ka jest też jest między innymi rola 
prasy.

Tak właśnie moim zdaniem na­
leży rozumieć „patrzenie władzy 
na ręce". Nie jest to równoznacz­
ne z oskarżaniem o nieuczciwość, 
o które zostałem podejrzany.

Dalej spróbuję konkretniej od­
nieść się do artykułu pana Burmis­
trza. W pełni zgadzam się z twier­
dzeniem, że dyskusję na temat 
społecznej aktywności mieszkań­
ców należy prowadzić na łamach 
prasy lokalnej. Zgoda jest co do 
tego, że brak współdziałania róż­
nego rodzaju stowarzyszeń, 
w uspołecznionym procesie za­
rządzania miastem. Zgadzam się 
również, że rzeczywista aktyw­
ność mieszkańców Lubonia nie 
zawęża się do granic naszego 
miasta, zresztą nigdy temu nie za­
przeczałem. Nie wiem jednak skąd 
się wzięły w artykule pana Bur­
mistrza takie moje poglądy, jak 
optowanie za bezpośrednią de­
mokracją ateńską sprzed 2,5 tys. 
lat. Nie pamiętam, żebym kiedy­
kolwiek nawoływał do referen­
dum w każdej sprawie lub nawet 
w jakiejkolwiek, do tworzenia 
miejskich komitetów Frontu Jed­
ności Narodu czy Patriotycznego 
Ruchu Odrodzenia Narodowego. 
Jeżeli te organizacje funkcjonują 
w świadomości niektórych, to 
pragnę zapewnić, że nie w mojej. 
Nie twierdziłem też w listopado­
wym artykule, że Luboń jest pus­
tynią zorganizowania się społecz­
nego. Te przykłady to nadin­
terpretacja mojego artykułu, 
dokonana przez pana Burmis­

niezbyt trafny, wyciągnął z mojej 
pisemnej wypowiedzi pan Bur­
mistrz. Rozumiem jednak, że moż­
na dyskutować z twierdzeniem, iż:

M ieszkańcy  Lu b o n ia  często n ie  
znają na zw isk  s w o ic h  rad nych  
i  n ie  uczestn iczą w  ja k im k o lw ie k  
w sp ó łd z ia ła n iu  z m iastem . J e s t to 
sytuac ja  z je d n e j s tro n y  p ie lę g ­
now ana. bardzo w yg o d n a  i  k o m ­
fo r to w a  d ła Rady, B urm is trza  i  Z a ­
rządu  M ia s ta ...". Wypowiedź ta 
składa się ze stwierdzenia pew­
nych faktów oraz z subiektywnej 
oceny tej sytuacji. Nie ma tam 
zarzutu o ŚWIADOME pielęgno­
wanie takiego stanu rzeczy. Nadal 
sądzę , że gmina nasza jest pod 
tym względem nieco zacofana 
i póki co, nie obrała najlepszej 
strategii, aby temu zaradzić.

Wydaje mi się, że wybory do 
samorządu lokalnego w 90r. nie 
przyniosły rewolucji ani przełomu 
w aktywnym uczestnictwie mie­
szkańców Lubonia w sprawach 
społecznych i gospodarczych 
miasta. Większość z organizacji 
i stowarzyszeń, które wymienione 
są w artykule pana Burmistrza, 
funkcjonowały już przed rokiem 
90. Zasadniczo zmieniło się tyle, 
że Rada Miejska jest wybierana 
w pełni demokratycznie, a miesz­
kańcy gminy tworzą z mocy prawa 
wspólnotę samorządową. Oczy­
wiście, że wybrany samorząd nie 
może wyręczać mieszkańców 
w tworzeniu szeroko pojętej spo­
łecznej struktury samorządowej. 
Chodzi tu właśnie o aktywność 
meszkańców w różnego rodzaju 
inicjatywach i organizacjach. Ta­
kie forum społeczne jednak jest 
potrzebne, żeby zająć się różnymi 
problemami, nie wyręczając orga­
nów przedstawicielskich, lecz 
w miarę możliwości pomagając.

Dużo jest jeszcze do zrobienia 
w dziedzinie informacji i propago­
wania różnego rodzaju możliwych 
i potrzebnych działań w tej mate­
rii.

Cezary Biderman

W związku z pojawieniem się 
artykułu „D obranoc działaczom 
i niektórym samorządowcom lokal­
nym ” („W L” 2’95), ośmielamy się 
jako  Towarzystwo Miłośników 
M iasta Lubonia zabrać głos w tej 
sprawie. Rzeczywiście kilka ugru­
powań powstało w okresie wybo-

Zapraszam y  
do dyskusji

rów samorządowych. Programy 
wyborcze wszystkich dotyczyły po­
prawy sytuacji w mieście oraz zapo­
bieżenia różnym uciążliwościom. 
Z żalem stwierdzamy, że o niektó­
rych organizacjach nie usłyszeliśmy 
więcej. Uważamy ponadto, że po­
szczególni radni nie zawsze speł­
niają zapowiadane wcześniej obiet­
nice. Są wśród nich radni z do­
świadczeniami innych kadencji, 
którzy powinni znać problemy śro­
dowiskowe lepiej niż inni i też nie

wnoszą specjalnych zmian na lep­
sze.

Jeśli chodzi o nasze Towarzyst­
wo, które powstało o wiele wcześ­
niej, aniżeli przygotowania do kam ­
panii wyborczej, to stwierdzamy, że 
przy jednoosobowej obsadzie w R a­
dzie Miejskiej, program  swój reali­
zować jest nam trudno. Niezależnie 
chcemy jednak zauważyć, że jako 
jedni z nielicznych w wyniku zapału 
i upartości naszych członków, nie 
tylko na forum Rady realizujemy 
podjęte wcześniej przez TM  M L za­
mierzenia i zobowiązania wybor­
cze.

Przypomnimy krótko, jaki jest 
nasz udział w życiu miasta:

- N a prośbę władz miejskich 
skierowaliśmy 4 osoby na funkcję 
ławników do Sądów Rejonowych 
i Sądu Pracy.

- Towarzystwo nasze po raz d ru ­
gi prezentuje Luboń i uczestniczy 
w ogólnopolskim programie „M ałe 
Ojczyzny- tradycja dla przyszłoś­
ci” .

- Realizując konsekwentnie pro­
gram wyborczy, mamy na uwadze 
zajęcie się sprawami bezrobocia. 
Jeszcze w marcu przystąpimy do 
rozmów na ten tem at. Organizuje­
my Konferencję Polskiego Związku 
Owczarskiego i Regionalnego 
Związku Hodowców oraz Zrzesze­
nia Inżynierów i Techników Melio­
racji W odnych z Warszawy oraz 
podobnego stowarzyszenia z Po­
znania w celu stworzenia możliwo­
ści zorganizowania nowych miejsc 
pracy dla mieszkańców naszego 
miasta.

- Komisja H istoryczna naszego 
Towarzystwa zajęła się poważnie 
zbieraniem eksponatów oraz doku­
mentów historycznych. Z przekazy­
wanych darów rozpoczynamy or­
ganizowanie wystaw tematycznych 
związanych z historią naszego mias­
ta. Nosimy się też od daw na z za­
miarem stworzenia, pod patrona­
tem M uzeum N arodowego w Szre­
niawie, Lubońskiego Muzeum Re­
gionalnego. W tym zakresie liczymy 
na wsparcie wielu instytucji i osób 
w mieście.

- Widząc też potrzebę organizo­
wania wolnego czasu dla młodzie­
ży, pragniemy pomóc miastu i na 
czas ferii szkolnych zorganizować 
w naszym środowisku bezpieczne 
wakacje pod nazwą "Poznaj swój 
region i jego historię” .

- Ponadto  w chwili obecnej jes­
teśmy na etapie wydania w idokó­
wek obrazujących piękno naszego 
miasta.

Przedstawione wyżej są tylko te 
działania, które w pośredni często 
sposób wiążą się z uczestnictwem 
Towarzystwa w sprawowaniu wła­
dzy w mieście. Pomimo iż posiada­
my jedną tylko osobę reprezentują­
cą Towarzystwo Miłośników Mias­
ta Lubonia w Radzie Miejskiej Lu­
bonia i siła przebicia naszych inic­
jatyw  jest niewielka, czujemy się 
przekonani, że mieszkańcy mile wi­
dzą tę działalność.

TMML
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We wrześniu Rada Nadzorcza 
wybrała nowego prezesa Spółdzielni 
Mieszkaniowej ,,Lubonianka” - pa­
nią Alicję Wachowiak. Problemy 
rodzimej spółdzielni są Jej dosko­
nale znane, bowiem pracuje tutaj 
już od 1970r. a od 1978r. była 
zastępcą prezesa do spraw eksploa­
tacyjnych i ekonomicznych. Pias­
tujący dotychczas to stanowisko 
pan Krzysztof Wawrzyniak prze­
niósł się do Spółdzielni W inogrady, 
wygrywając tam konkurs na preze­
surę.

Czego mieszkańcy oraz ocze­
kujący na mieszkania mogą spo­
dziewać się po przyjęciu przez Panią 
prezesury? Śmiem uważać, że nie 
będzie to praca łatwa. Dziś wyma­
gania mieszkańców rosną, a pod­
stawowy standard to już nie tylko 
pokoje i kuchnia, ale drogi, garaże, 
szkoły, sklepy, kościoły, place za­
baw, parkingi, zieleńce, alejki spa­
cerowe, itd. i wszystko to w pewnej, 
rozsądnej przestrzeni. O takich po­
trzebach, nie tylko mieszkanio­
wych, świadczyć może fakt nacis­
ków na spółdzielnię i władze miasta 
w kwestii budowy garaży i parkin­
gów. Problem pozostaje, a prezen­
towana w owym czasie koncepcja 
była doraźna i zabezpieczać miała 
jedynie kilka procent całkowitych 
potrzeb w tym zakresie. Także w lis­
tach, jakie otrzymujemy do redakcji 
od mieszkańców „Lubonianki” 
przewijają się problemy terenów 
sportowych. Jedni chcą boisk, in­
nym z kolei one przeszkadzają. 
W zabudowie o tak dużym zagęsz­
czeniu budynkami problemów ta ­
kich można było się spodziewać. 
Uważam też, że będzie ich coraz 
więcej.

Inny problem to koszty utrzy­
m ania mieszkań spółdzielczych, 
które ciągle rosną. Śledząc ogłosze­
nia, zauważyć można chęć zamiany 
mieszkań w blokach na domki jed­
norodzinne, które są tańsze w eks­
ploatacji, dające większe możliwo­
ści swobodnego ich urządzenia oraz 
pewien kom fort psychiczny. Osied­
le w odróżnieniu od innych terenów 
ma własną telewizję kablową z moż-

Zamierzenia

liwością nadaw ania studyjnych 
programów. Jej wykorzystywanie 
może być też ciekawsze.

35-rocznica istnienia Spółdzielni 
„Lubonianka” może będzie dobrą 
okazją do opracow ania większego 
studium. Stąd moje pytanie, które 
pozwoliłoby uwzględnić wcześniej 
przedstawione problemy. Czy ma 
Pani jakąś całościową i atrakcyjną 
koncepcję na dziś i na przyszłość dla 
tych - jedynych w Luboniu terenów 
o zabudowie wysokiej?

Prezes Spółdzielni M ieszkanio­
wej pani Alicja Wachowiak.

Zadane pytanie końcowe sfor­
mułowałbym inaczej: jakie ważne 
dla mieszkańców problemy pozos­
tają do załatwienia w najbliższych 
latach ?

Z cyklu
OSOBOWOŚCI LUBOŃSKIE

O  A lek san d rze  H o las ie
27 czerwca 1993r., zmarł wieloletni mieszkaniec naszego miasta, ceniony 

architekt, konserwator zabytków, urbanista i pedagog - Aleksander Holas. 
Ponieważ jest także autorem koncepcji projektu kościoła, który ma powstać na 
terenie Lubonia, pod nic zatwierdzonym jeszcze 
wezwaniem św. Józefa, pragniemy przedstawić 
jego sylwetkę.

Urodził się 6 grudnia 191 lr. w Jutrosinie, 
w rodzinie inteligenckiej. Po ukończeniu Szkoły 
Podstawowej w Pobiedziskach, gdzie jego ojciec 
był burmistrzem, kontynuuje naukę w Gimnaz­
jum w Trzemesznie. Studiuje na Wydziale Ar­
chitektury Politechniki Lwowskiej i Politechnice 
Gdańskiej.

Tuż przed wojną żeni się. Po wkroczeniu 
Niemców do Polski, na skutek stosowanych 
represji wyjeżdża do Mielca położonego na tere­
nie Generalnej Guberni, gdzie aż do końca wojny 
pracował jako technik budowlany w zakładch 
lotniczych.

W maju 1945r. wraca z powiększoną rodziną (będzie miał w sumie 
czterech synów) do Trzemeszna, gdzie mieszka z krewnymi. Podejmuje tam 
pracę przy odbudowie macierzystego gimnazjum spalonego podczas wojny. 
Jednocześnie na zlecenia Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków - prof. 
Zdzisława Kępińskiego zajmował się zabezpieczeniem i odbudową zabyt-

Bardzo ważną i pilną jest sprawa 
zabezpieczenia przed pękaniem 
ścian sześciu najstarszych budyn­
ków powstałych w latach 1963 
- 1965. N a skutek długotrwałej, 
wieloletniej suszy nierównomiernie 
osiada grunt pod tymi budynkami. 
Osiadanie to spowodowało pękanie 
ścian budynków, które w ciągu tego 
lata bardzo się nasiliło. Musimy 
ratować te budynki, a środki po­
trzebne na ich zabezpieczenie i na­
prawę sięgają kilku miliardów zło­
tych. Zdobycie środków na ten cel 
jest dla mnie sprawą pierwszopla­
nową. Po trzydziestu latach eks­
ploatacji w tychże budynkach nale­
ży wymienić też instalację central­
nego ogrzewania. Potrzeb w zakre­
sie remontów jest bardzo wiele. 
Zdaję sobie sprawę, że osiedle jest 
bardzo zagęszczone. Jest to wynik 
nacisków kilkutysięcznej rzeszy 
członków oczekujących na miesz­
kania, którzy wymuszali na poprze­
dnich władzach Spółdzielni przede 
wszystkim budowę mieszkań, któ­
rych zresztą nadal brakuje.

Ograniczona wielkość terenów, 
jakimi dysponuje Spółdzielnia nie 
pozwala na budowę parkingów 
w pobliżu budynków, a takie tylko 
interesują mieszkańców. Przybyło 
na osiedlu samochodów. Szacuje­
my, że jest ich około 700. Rozu­
miem, że samochód to często doro­
bek całego życia, dlatego każdy 
chciałby parkować blisko swojego 
domu, ale dla wszystkich jest to 
niemożliwe. Myślę, że budowa no­
wych garaży na terenie po byłej 
cegielni w pewnym stopniu rozładu­
je tę sytuację. Zamierzamy jeszcze 
w tym roku przystąpić do budowy 
24 garaży. Opracowana koncepcja

dzielni fakt rosnących stale kosztów 
eksploatacji zasobów mieszkanio­
wych. W 80% Spółdzielnia nie ma 
na nie wpływu, gdyż ceny ustalane 
są centralnie. Największą pozycję 
w opłatach za mieszkania stanowi 
koszt centralnego ogrzewania i cie­
płej wody. Zarząd czynił starania 
i nadal będzie zabiegał o przejęcie 
w eksploatację kotłowni osiedlo­
wej, którą obecnie eksploatuje 
Przedsiębiorstwo Energetyki Ciepl­
nej w Poznaniu. Rada Nadzorcza 
Spółdzielni zainicjowała wśród 
mieszkańców duże przedsięwzięcie 
- opomiarowanie mieszkań w za­
kresie zużycia energii na ogrzewa­
nie. O koło 90% mieszkań wyposa­
żyliśmy w termostatyczne zawory 
grzejnikowe, aby umożliwić oszczę­
dzanie ciepła, a mieszkańcy zakupi­
li podzielniki ciepła.

krzewy ozdobne i martwi mnie fakt, 
że to, co zostało posadzone tak 
szybko jest dewastowane. Wypusz­
czane luzem pieski wygrzebują 
świeżo posadzone krzewy, kwiaty 
wysadzone w donicach po kilku 
dniach giną itp.

Nie należy zapominać, że teren 
działania naszej Spółdzielni obej­
muje zasoby mieszkaniowe położo­
ne w ośmiu miejscowościach woje­
wództwa poznańskiego, często od­
dalonych od Lubonia o 30 km. O te 
zasoby musimy zadbać tak samo 
jak  o osiedle w Luboniu.

W przyszłym roku zamierzamy 
przystąpić do budowy następnych 
6 bloków o 140 mieszkaniach. Jest 
to szansa dla części z 1300 członków 
oczekujących na mieszkania. W są­
siedztwie tych budynków powsta­
nie też kościół.

Prezesa Spółdzielni Mieszkaniowej
pani Alicji W achowiak

zagospodarowania tej części terenu 
przewiduje ich 198.

Trudną do rozwiązania jest też 
sprawa terenów sportowych. Istnie­
jące, nieliczne boiska nie zabezpie­
czają w pełni potrzeb młodzieży. 
N iektórzy mieszkańcy twierdzą, że 
są one usytuowane zbyt blisko bu­
dynków mieszkalnych. Urządzenie 
nowych boisk to oprócz terenu ko­
lejne nakłady rzędu dziesiątek mi­
lionów złotych.

Dużym utrapieniem na starej 
części osiedla są ogromne topole 
rosnące w pobliżu budynków. Ich 
korzenie przyczyniły się do dewas­
tacji chodników, zarastania instala­
cji podziemnych. Jest to również 
problem naglący.

Niepokojący jest dla mieszkań­
ców i również dla Zarządu Spół-

Jak widać z powyższego do reali­
zacji jest wiele zadań wynikających 
z codziennego życia osiedla.

Poprzez telewizję kablową za­
mierzamy dotrzeć do mieszkańców 
z pełną informacją o działalności 
Spółdzielni. Chcemy uruchomić 
program  lokalny, ale wymaga to 
przede wszystkim doprowadzenia 
sieci do pełnej sprawności technicz­
nej oraz wyposażenia studia w nie­
zbędne urządzenia. W programie 
tym będzie m.in. miejsce na krótkie 
reportaże z osiedla oraz na reklamy.

Teraz odpowiem na pytanie, co 
chciałabym zrobić dla mieszkań­
ców. Zrekultywować zniszczoną 
zieleń, naprawić chodniki, odtw o­
rzyć zdewastowane place zabaw. 
Bardzo kocham zieleń, kwiaty,

Trudno mówić o atrakcyjnej 
koncepcji zagospodarowania osiedla 
w sytuacji, gdy wolnych terenów jest 
niewiele. Po zrealizowaniu tzw. do­
gęszczenia III osiedla Kościuszki, 
zamierzamy opracować docelowy 
plan zagospodarowania terenów. 
Należy opracować taką koncepcję, 
aby była ona możliwa do zrealizowa­
nia, biorąc pod uwagę potrzebne na 
to środki finansowe.

Staję się chyba nudna, gdyż ciąg­
le wracam do tematu: pieniądze. 
Jakiekolwiek przedsięwzięcie chcia­
łoby się zrealizować, to zawsze jest 
to związane z nakładam i finanso­
wymi, a nasza Spółdzielnia, tak jak 
wiele innych w kraju, posiada liczną 
rzeszę mieszkańców zalegających 
z opłatam i czynszowymi.
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kowych kościołów w Trzemesznie, Strzelnie oraz Gnieźnie (katedra pryma­
sowska). Podczas prac renowacyjnych prowadzonych w kościele dawnych 
kanoników regularnych w Trzemesznie dokonuje odkrycia międzynawowej 
kolumny romańskiej. Zainspirowało go to do podjęcia podobnych po­
szukiwań w kościele ponorbertańskim w Strzelnie, gdzie w 1946r. wraz 
z prof. Zdzisławem Kępińskim dokonuje sensacyjnego, głośnego na całą 
Polskę, odkrycia rzeźbionych kolumn romańskich oraz obudowy romańs­
kiego tympanonu północnego. W lutym 1946r. Aleksander Holas przenosi 
się do Gniezna, obejmuje stanowisko architekta w Urzędzie Miejskim. Dwa 
lata później podejmuje pracę nad regotyzacją spalonej w czasie wojny 
katedry prymasowskiej oraz jej konserwacji. Sprawą przywrócenia katedrze 
gnieźnieńskiej dawnej świetności zajmował sie przez 36 lat pełniąc jednocześ­
nie funkcję architekta kurialnego (lata 1948-86).

Równolegle zajęty jest pracą pedagogiczną w Wyższej Szkole Sztuk 
Plastycznych w Poznaniu (1945-1951), później prowadzi zajęcia na Uniwesy- 
tecie Poznańskim dla studentów historii sztuki (1953-1965).

Architektura, zabytki i ich ratowanie stały się odtąd jego życiową pasją. 
Lista obiektów, którymi się zajmował jest bardzo długa i obejmuje aż 44 
pozycje. Spośród nich należałoby chociażby wymienić prawdziwe perełki 
polskiej architektury jak na przykład: romańska kolegiata w Kruszwicy, 
zespół budowli romańskiech na Ostrowie Lednickim, kościół romański 
w Gieczu, czy też kościół klasztorny 0 0  Bernardynów w Lubiniu.

W 1949r. zamieszkuje w Poznaniu, gdzie tworzy Pracownię Konserwacji 
Zabytków, pełniąc do 1969r. funkcję jej kierownika i głównego projektanta. 
Osobiście kieruje stroną architektoniczną i konserwatorską, m.in. przy 
odbudowie renesansowego ratusza w Poznaniu, Pałacu Działyńskich, Pałacu 
Górków z jego adaptacją na Muzeum Archeologiczne, Odwachu, średnio­
wiecznych murów obronnych, Katedry na Ostrowie Tumskim oraz koś­
ciołów i klasztorów w rejonie Starego Miasta w Poznaniu.

W 1967r. owdowiały Aleksander Holas poślubia Marię Perzyńską, osobę
0 podobnych zainteresowaniach i wykształceniu.

W latach 1969 - 1980 był architektem Kurii Metropolitalnej w Poznaniu.
W latach 1961 - 1965 pracuje w biurze projektów ” Inwestprojekt” . Jako 

starszy projektant opracował tutaj szereg projektów budownictwa przemys­
łowego w Poznaniu, Koninie, Trzciance, Słotwinach a także budownictwa 
mieszkaniowego w Poznaniu, Grudziądzu i Nowej Soli (21 pozycji).

Jego drugą wielką pasją tuż po obiektach zabytkowych, była współczesna 
architektura sakralna. Projektowanie kościołów było, jak to niejednokrotnie 
podkreślał, jego powoła­
niem życiowym i wewnę­
trzną potrzebą głęboko 
wierzącego człowieka.
Wiązało się to jednocze­
śnie z wielką odwagą cy­
wilną, gdyż w tamtych 
czasach mogło to ozna­
czać koniec kariery za­
wodowej. Jego pasje
1 ogromna pracowitość 
zaowocowały ogrom­
nym, rzadko spotyka­
nym dorobkiem twór­
czym. Wykonał 63 pro­
jekty kościołów i kaplic 
rozsianych po całej Po-

Gipsowe odlewy europejskich pereł architek­
tury romańskiej - kolumn odkrytych przez p. 
Holasa w Strzelnie są milą pamiątką po mężu.

lsce. (nie licząc plebani, domów katechetycznych, ośrodków parafialnych, 
domów księży emerytów w Poznaniu i Gnieźnie, klasztorów oraz projektów 
wnętrz).

Cały dorobek jego pracowitego życia obejmuje w sumie co najmniej 128 
pozycji.

Za tak wspaniałe osiągnięcia otrzymał szereg prestiżowych odznaczeń 
i nagród resortowych, państwowych i regionalnych. Papież Paweł VI 
obdarzył go w 1968r. złotą odznaką papieską ” Pro Ecclesia et Pontyfice” .

Ostatnimi projektami tworzonymi już w bólach postępującej szybko 
choroby nowotworowej, był kościół dla osiedla Chorzeń w Koninie, dom 
rodzinny ”Betlejemka” dla sierot w Rostarzewie koło Wolsztyna oraz 
kościół parafialny dla osiedla mieszkaniowego "Lubonianka” w Luboniu (o 
którum w klolejnych numerach ”W L”).

Aleksander Holas był człowiekiem o szerokich horyzontach. Z zawodu 
architekt, interesował się wieloma dziedzinami życia - sztuką, malarstwem, 
muzyką i sportem, który czynnie uprawiał.

W pamięci wielu przyjaciół pozostanie jako wzór szlachetnego, prawego 
człowieka, który służył innym pełną odpowiedzialnością i zaangażowaniem. 
Nie zdążył już wydać monografii obejmującej obiekty zabytkowe. Dzieło to 
kontynuuje teraz osoba jemu najbliższa - żona Maria, której serdecznie 
życzymy spełnienia tych zamierzeń.

Stanisław Malepszak

W IE C Z O R N IC A

Towarzystwo Miłośników 
M iasta Lubonia (TM M L) 
wraz z Biblioteką Miejską zo­

rganizowało 15 lutego wieczornicę 
poświęconą 50-rocznicy wyzwole­
nia spod okupacji hitlerowskiej La­
sku, Lubonia i Żabikowa.

W  czytelni biblioteki zebrali się 
działacze Towarzystwa, dyrektor 
biblioteki E. Stefaniak oraz zapro­
szeni goście. W kameralnym na­
stroju przy świecach wracano we 
wspomnieniach do wydarzeń przed 
50-laty. Zaproszeni panowie W ac­
ław Danielak oraz Stanisław M ale­
pszak opowiadali o nie znanych do 
tej pory sytuacjach z okresu stycz­
nia 1945 r.

Podczas rozmów zrodziła się 
myśl opracow ania na podstawie

posiadanych przez TM M L taśm 
magnetofonowych i innych doku­
mentów', książki - wspomnień doty­
czących wyzwalania Lubonia.

Być może ta tem atyka zaintere­
suje również inne osoby, czy in­
stytucje w Luboniu, które pomogą 
nam  zebrać i wydać historię tych 
ciekawych dni z życia naszego mias­
ta. Czekamy na listy!

Wieczornica, z uwagi na ciekawy 
tem at, trwała około trzech godzin.

Z przykrością stwierdzamy, że 
o tak ważnym wydarzeniu, o tym 
skąd przyszła wolność w styczniu 
1945 r. dla naszego miasta, przy 
okazji nawet okrągłej rocznicy, wie­
lu niestety zapomniało.

Towarzystwo Miłośników 
Miasta Lubonia

Szkoły lubońskie w ciągu 50-lat 
od wznowienia w nich nauki 
przechodziły szereg głębokich 

przemian, ściśle związanych z prze­
mianami politycznymi, społeczno 
- gospodarczymi i naukowymi, ja ­
kie dokonały się w naszym kraju. 
Wiele szczegółów z ich życia zapisa­
no w kronikach szkolnych. Dziś, 
w przededniu 50-rocznicy wznowie­
nia w nich nauki odtworzyliśmy 
wspomnienia z największej wów­
czas w Luboniu Szkoły Podstawo­
wej nr 2, przy ul. Żabikowskicj. 
W kronice zapisano: "Dnia 2 marca 
1945 roku Inspektor Szkolny na po­
wiat poznański oh. Michał Ślatala 
upoważni! Stanisława Margrafa do 
zorganizowania publicznej Szkoły 
Powszechnej III stopnia w Żabiko- 
wie o numeracji 2 ."  Szkoła przy 
ulicy Żabikowskiej 31 była od 
1.09.1944 r. zajęta przez wojska SS 
na magazyn polowych aparatów  
radiowych i stację radiową nadaw ­
czo - odbiorczą. W czasie walk 
wyzwoleńczych o Żabikowo w sty­
czniu 1945r., budynek szkolny zo­

stał zniszczony przez pociski arm at­
nie w około 5%. Szyby w większości 
okien były powybijane, drzwi po- 
wysadzane z futryn, pomieszczenia 
zalane wodą, brakowało też części 
dachu. Już 24 lutego 1945 r. przy­
stąpiono do rem ontu budynku. 
Sprzęt szkolny, który we wrześniu 
1944 r. został wywieziony do stodo­

ły gospodarza Anioły, powrócił je ­
dynie częściowo. Skorzystały z nie­
go też inne szkoły (szczególnie n rl 
przy ul. Poniatowskiego), które 
w lutym 1945 r. też organizowały się 
od nowa. Na interwencję kierow­
nika M argrafa żadna ze szkół nie 
chciała zwrócić tak cennych wów­
czas ławek. Zdobyto więc je z Po­
znania. Ławy częściowo uszkodzo­

ne od pocisków, ale nadające się 
jeszcze do użycia zwoził miejscowy 
gospodarz - Mizerka. Przywiózł ich 
około 100. Po około dwóch tygod­
niach zmagań o umeblowanie klas, 
można było rozpoczynać naukę. 
Stało się to 9 maja 1945 r. począt­
kowo tylko w 3 salach, w których 
uczyło się 344 dzieci (26 ze Swier-

czewa). Powstały wówczas dwie 
klasy pierwsze liczące 104 uczniów, 
jedna druga - 55 uczniów, trzecia
- 63 uczniów, dwie klasy czwarte
- 82 uczniów i jedna piąta - 40 
uczniów. Pierwszymi nauczycielami 
w SP2 były: Bogumiła K arnabalo- 
wa i Helena Śliwińska z dom u Cał- 
kówna. Obie nauczycielki pracow a­
ły w tutejszej Szkole przed wybu­

chem wojny w 1939 roku. Z  dniem 
15 maja 1945 r. posadę nauczyciela 
objęła W eronika Jankiewiczówna, 
a 16 maja pani Pachciarkowa z do­
mu Rożek. W późniejszym okresie 
etat nauczyciela otrzymał Franci­
szek Bigosiński, który dojeżdżał 
z Poznania rowerem. Pierwsze po­
wojenne wakacje trwały od 13 lipca 
do 4 września 1945 r. W tym czasie 
trwał ponowny rem ont szkoły. 30 
września szkołę wizytował Jan Li- j 
piński - inspektor szkolny. Szkoła 
otrzymała wówczas 8 etatów.

Pierwsza jednak, po okresie 
okupacji hitlerowskiej, naukę roz­
poczęła 28 lutego 45 r. Szkoła nrl 
przy ul. Poniatowskiego, do której 
uczęszczało 254 dzieci, także z in­
nych rejonów Żabikowa. D o Szko­
ły nr 3 w Luboniu chodziło po 
wojnie około 100 dzieci.

Zwracamy się z  apelem do daw­
nych uczniów i nauczycieli szkól lu- 
bońskich o udostępnienie pamiątek. 
Liczymy, że z  materiałów wspomnie- 

cd. na str. 8

Wznowienie nauki 
po II wojnie
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C oraz częściej słyszy się o nar­
kotykach i innych zagroże­
niach „cywilizacyjnych", któ­

re dotyczą młodzieży czy nawet 
dzieci, W czasach pełnych stresów, 
rozterek, braku odpowiedzialności 
i interesujących zajęć mamy: ćpu- 
nów, wąchaczy, szpryc.... itp.

Po raz pierwszy na naszych ła­
mach piszemy o tym problemie. Jak 
dotąd problem narkomanii w Lu­
boniu właściwie nie istniał albo był 
tak rozproszony i dotyczył poje­
dynczych osób, że stanowił zjawis­
ko trudne do uchwycenia.

Zimą do pewnych czynności 
potrzebne jest lokum, bo przecież 
w domu nikt by raczej nie pozwolił 
na szprycowanie czy wąchanie kle­
ju.

Straż Miejska z Policją odkryła 
dwa takie miejsca, w których spo­
tyka się młodzież zażywająca i uży­
wająca.

Jedno z nich to teren byłej oczy­
szczalni ścieków przy ul. Źródlanej, 
pomiędzy osiedlem mieszkanio­
wym „Lubonianka" a wysypiskiem

Wznowienie nauki po II wojnie
cd. ze str. 7
niowych i innych źródeł będzie można podjąć starania o opracowanie historii 
naszych szkól. Państwa spostrzeżenia wniosą zapewne wiele nowych szczegó­
łów, których nie znajdzie się w istniejących szkolnych kronikach. Szczególnie 
zależy nam na zdjęciach nauczycieli i grupowych, świadectwach, także 
dokumentach różnych organizacji działających w szkołach. Mogą to być 
materiały drukowane a także rękopiśmienne itp.

Materiały prosimy składać w redakcji "Wieści Lubońskich”, które po 
opracowaniu zostaną zwrócone.

Jako pierwszy przekazał TM  M L  swoje pam iątki pan Benon M atecki. Są 
to wspomnienia, świadectwa z lat 1945 - 1946 oraz pierwsze zdjęcia z  roku 
szkolnego 1945 w Szkole nr 1, której był uczniem. Publikujemy dwa zdjęcia 
z marca lub maja 1945r. Rozpoznać na nich możemy, oprócz kierownika 
Szkoły i nauczyciela, pana Neubauera niewiele osób. Prosimy o pomoc!

(Towarzystwo Miłośników M iasta Lubonia)

ZDJĘCIA Z LAMUSA

Była oczyszczalnia 
ścieków.

śmieci. W budyneczku 
byłej przepompowni, 
który nazwano „BŁĘ­
KITNA OSTRYGA" 
natrafiliśmy na stare 
kanapy lub ich części, 
oczywiście „szkło" 
i masę tubek po kle­
jach. Z pewnością klej 
nie służył modelarzom 
czy innym majsterko­
wiczom.

Teren byłej oczysz­
czalni jest miejski i od 
kilku lat wykorzysty­
wany był do groma­
dzenia szlaki na utwar­
dzanie dróg lub innych 
materiałów budowla­
nych pochodzących

Na ul. Kozińskiego

z rozbiórki a nadających się 
jeszcze do zastosowania. 
Na prośbę służb porząd­
kowych Lubonia (Policji 
i Straży Miejskiej) pod­
jęto decyzję o likwidacji 
budynku przepompow­
ni i uporządkowaniu te­
renu z naprawą płotów 
włącznie.

Drugim miejscem spot­
kań jest piwnica prywatne­
go budynku, którego budo­
wę dawno przerwano, przy 
ul. Kozińskiego (pomiędzy 
ul. ks. Streicha a Powstań­
ców Wlkp.)

Teraz dw a s łow a dla 
używ ające j m łodzieży i  m o  - 
że rodz iców . Jestem  Prze- 
kom nany, że nie m acie d u ­
żego po jęc ia  o tym  co w d y ­
chacie. O tóż kleje, k tó rych  
używ acie (św iadom ie  nie  
poda ję  ich  nazw ), oprócz  
różnych sk ła dn ików  za w ie ­
rają rozpuszcza ln ik i organ i-

L
I

IM

Y

niow e, s tosow ane też 
w  kle jach, są zaliczane do 
truc izn i  środków silnie 
rakotwórczych. Trudno 
powiedzieć ile z życia kosz­
tuje jeden „węch” rzekomej 
przyjemności. Pewnym jest 
to, że rozpoczyna się od 
kleju, i bez wczesnego opa­
miętania kończy się..........
Znacie z pewnością „bio­
rące" gwiazdy muzyki roc­
kowej, które skończyły 
przedwcześnie swój ziems­
ki żywot. Warto pamiętać, 
że rzadko który narkoman 
dożywa 30 lat.

Jak podają funkcjona­
riusze Straży Miejskiej za­
palonych lub przypadko­
wych wąchaczy zarejestro­
wano dotąd kilkunastu.

Straż Miejska przestrze­
ga także dzieci przed bra­
niem od nieznajomych 
osób cukierków i gum do

czne. S pośród  dziesiątek różnych, 
ze w zg lędu  na sw e w łaśc iw ośc i 
stosow ane są m iędzy in nym i: b e n ­
zen, to luen, tró jch lo roe ty len . Te 
nazw y z pew nośc ią  w am  - m ło d o ­
c ianym  w ąchaczom  n iew ie le  m ó ­
wią, ale może rodzicom . Te s u b ­
stancje arom atyczne czy pierście-

żucia. W poznańskich szkołach za­
notowano przypadki wręczania 
bezpłatnie łakoci z zawartością nar­
kotyków w celu uzależnienia. Kilka 
cukierków za darmo a na następne 
dziecko zdobędzie pieniądze nawet 
w nieuczciwy sposób - bo tak sma­
kują. (PPR)



Marzec '95 Str. 9
fl WIEŚCI
I I  U B O f l S H I t

Zarząd Stowarzyszenia SF "Ludzi 
Dobrej Woli” (LDW) uhonorował 
osoby, które w ubiegłym roku ak­
tywnie zaangażowały się w prace Funduszu, 

służące niesieniu pomocy najuboższym mie­
szkańcom Lubonia.

Uroczystość nadania tytułu HONORO­
WEGO CZŁONKA STOWARZYSZE­
NIA, która odbyła się w sali Taniej Jadło­
dajni 24 lutego, zgromadziła blisko 60 osób 
- członków i sympatyków Stowarzyszenia 
oraz zaproszonych gości z burmistrzem 
miasta - Włodzimierzem Kaczmarkiem na 
czele.

W krótkim przemówieniu p. Jolanta 
Pieprzycka - kierownik Miejskiego Ośrodka 
Pomocy Społecznej, cytując słowa poety, 
stwierdziła, że zaangażowanie wyróżnio­
nych na rzecz ubogich, w szczególny sposób 
oddaje istotę ewangelicznej idei służenia 
bliźnim.

Dyplomy HONOROWEGO CZŁON­
KA STOWARZYSZENIA "LDW” oraz 
wykonane z metalu okolicznościowe emb­
lematy Funduszu z rąk prezesa Władysława 
Ochniaka otrzymali:

1/ Maria Konalkienicz (zdjęcie górne, 
z lewej strony) - Zakład Rzeźnicko-Węd- 
liniarski.

Od momentu utworzenia Jadłodajni 
przekazuje na jej potrzeby mięso i przetwory 
mięsne. Od czasu do czasu wspiera również 
finansowo nasze stowarzyszenie.

2/ Joanna Olejniczak (zdjęcie górne,

wxessttses&ssssmx&ss$xixsissa&sss$%seeass8tis

PRYWATNA PRZYCHODNIA STOMATOLOGICZNA
os. D ębina pawilon nr 1 (od ulicy Łozowej)

C e n tru m

G ó rc z y n  c z e c h o s ło w a c k a

SERDECZNIE ZAPRASZA
CODZIENNIE OD PONIEDZIAŁKU DO PIĄTKU

W GODZINACH OD 9.00 DO 30.00
ŚWIADCZYMY PEŁEN ZAKRES 
USŁUG STOMATOLOGICZNYCH 

( RÓWNIEŻ PROTETYKA )
CENY PROMOCYJNE

PRZEGLĄD JAMY USTNEJ

BEZPŁATNY!!!
Luboń

Uhonorowano najaktywniejszych społeczników
z prawej strony) - Zakład Krawiecki "Joan­
na".

Przekazuje odzież stowarzyszeniu oraz 
udziela bezinteresownej pomocy bezpośred­
nio w przypadkach indywidualnych, tak 
rzeczowej, jak i finansowej.

3/ Michał Kalinowski (po prawej stronie 
na zdjęciu dolnym) - Zakład Krawiecki 
"Modex-K” w Poznaniu.

Przekazuje odzież oraz osobiście anga­
żuje się w działalność stowarzyszenia. Za 
jego pośrednictwem nawiązaliśmy wiele 
cennych kontaktów z innymi sponsorami, 
którzy z kolei wspierają Stowarzyszenie.

4/ Piotr Górniaczyk (po lewej stronie na 
zdjęciu dolnym) - właściciel piekarni w Lu­
boniu.

Od momentu powstania Stowarzyszenia 
a potem Jadłodajni chętnie i bezinteresow­
nie przekazuje przetwory zbożowe i mączne.

5/ Jacek Rembacz - właściciel Zakładu 
Elektrycznego w Luboniu.

Bezinteresownie wykonał instalację ele­
ktryczną w Jadłodajni. Jest naszym "pogo­
towiem elektrycznym". Bezpłatnie dokonu­
je wszelkich napraw i konserwuje instalację.

Z artystycznym podziękowaniem dla 
nagrodzonych wystąpili członkowie klubu 
"Przyjaciel” /  działającego przy Taniej Jad­
łodajni/ kierowani przez znanego satyryka 
Benona Mateckiego, prezentując specjalnie 
przygotowany przez siebie na tę okazję 
program.

Spotkanie zakończył bankiet. W mniej­
szych i większych grupach, na stojąco i przy 
stolikach - korzystając z suto zastawionego 
stołu szwedzkiego - rozmawiano oraz ba­
wiono się do późnych godzin wieczornych. 
O oprawę muzyczną zadbał zespół wokal­
no-instrumentalny "Panorama” z Pozna­
nia. (SSF)

W dniu 17.02.95 r. w pomieszczeniach Taniej 
Jadłodajni odbyło się Walne Zebranie 
członków SSF "Ludzi Dobrej Woli” . 

Zgromadzeni wysłuchali sprawozdania podsumo­
wującego działalność Funduszu w 1994 r. oraz 
raportu finansowego Komisji Rewizyjnej. Absolu­
torium dla Zarządu, który w nie zmienionym 
składzie będzie kierował działalnością Stowarzysze­

nia w bieżącym roku udzielono większością głosów.
W trakcie obrad przyjęto uchwałę w sprawie 

programu działania SSF „Ludzi Dobrej Woli" 
w 1995 r.

Stowarzyszenie w Luboniu istnieje niewiele po­
nad rok. W tym czasie zorganizowało zimowisko 
dla 40 dzieci w Łężcczkach, spotkanie wielkanocne,

25 lutego w świetlicy Straży Pożarnej 
odbyło się uroczyste spotkanie Klubu Ho­
norowych Krwiodawców "Lubonianka".
W spotkaniu uczestniczyli zaproszeni goś­
cie: dyr. Zarządu Okręgowego PCK mgr 
Gabriel Krzyżaniak, przewodniczący 
Okręgowej Rady Honorowego Krwioda­
wstwa dr Stanisław Góra, oraz burmistrz Lubonia

wigilię dla osób samotnych, rencistów i emerytów, 
festyn z okazji Dnia Dziecka, kolonie w Dymacze- 
wie Nowym dla 80 dzieci, Dzień Człowieka Starego, 
Bal Sponsora oraz wiele innych imprez.

W sierpniu powstał też Klub "Przyjaciel”, a w je­
go ramach chór i zespół kabaretowy "Stokrotka” 
pod kierunkiem Benona Mateckiego.

Największym osiągnięciem Stowarzyszenia

w ubiegłym roku było uruchomienie jadłodajni. 
Dziennie wydawanych jest 50 - 70 obiadów trzy- 
daniowych w cenie 1,2 z ł/ dla emerytów i rencis­
tów / i 1,5 zł dla osób pozostałych.

W 1994 roku wydano ogółem 10.652 obiady.
(SSF)

dr Włodzimierz Kaczmarek. Spotkanie 
rozpoczęło się od wręczenia odznak Za­
służonego Honorowego Dawcy Krwi I, II, 
i III stopnia, które otrzymali: Adam Rataj­
czak, Stanisław Sobkowski i Tomasz Szla- 
chciński. Uhonorowano drobnymi upo­
minkami nowo przyjętych członków Klu­

bu, którzy po raz pierwszy oddali krew: panią 
Aleksandrę Sobkowską i pana Marka Węclews- 
kiego. Następnie Burmistrz Lubonia wręczył człon­
kom Klubu nagrody książkowe. Przewodniczący 
Okręgowej Rady Honorowego Krwiodawstwa zło­
żył podziękowanie na ręce Burmistrza za umoż­
liwienie spotkania i wspieranie działania Klubu na 
terenie miasta Lubonia. Zarząd Okręgowy PCK 
przyznał również dla ośmiu członków Klubu drob­
ne upominki, które wręczyli mgr Gabriel Krzyża-- 
niak i pani Alicja Kobielska. Należy nadmienić, że 
członkowie Klubu, który działa zaledwie kilka 
miesięcy, od listopada oddali 22 1 krwi.

Po części oficjalnej uczestnicy spotkania bawili 
się do późnych godzin wieczornych.

Za pośrednictwem ,, Wieści Lubońskich' ‘ serdecz­
nie dziękujemy sponsorom naszego spotkania: bur­
mistrzowi miasta Lubonia dr Włodzimierzowi Kacz­
markowi, cukierni ,,Krzyżan"p. Piotrowi Krzyżańs- 
kiemu, firmie "Intersmako" Spółka Akcyjna, Przed­
siębiorstwu "Prima" S. A. Poznań, panu Stanis­
ławowi Bulce oraz Kwiaciarni "Szafran".

(Jerzy Zieliński - prezes koła PCK)

Absolutorium  dla „Ludzi Dobrej W oli”
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120-rocznica T eatru  Polskiego 
w Poznaniu

Z tej to  okazji rozpoczynam y cykl 
konkursów  sponsorow anych przez tę 
instytucję.

N a początek proponujem y pytania, 
z którym i n ik t nie powinien mieć p ro ­
blemów:

1. W  którym  roku  zbudow any zo­
stał T eatr Polski?

2. G dzie się on znajduje (przy jakiej ulicy)?
3. Jakie hasło widnieje na jego budynku?
N a praw idłowe odpowiedzi czekamy w redakcji, ul. Żabikow ska 

42 do końca miesiąca.
N A G R O D A M I SĄ B EZ PŁ A T N E  ZA PR O SZE N IA  

D LA  T R Z E C H  PA R  NA D O W O LN IE  W Y BR A N Y  SPE K T A K L  
W O D PO W IA D A JĄ C Y M  T E R M I N I E  !!!

Uwaga! w lutym  T eatr Polski przygotow ał dwie premiery: 
Polską praprem ierę

„Z E M ST Y  C ZER W O N Y C H  BU C IK Ó W ” - Philipa Dimitri G alasa
i

„PA N A  JO W IA L SK IE G O ” - Aleksandra Fredry

S potkałam  się z op in ią , że Luboń  
pełni w y łą c zn ie  funkc ję  "syp ia ­
ln i", bo jeg o  m ieszkańcy p rzeby­

w a ją  (czytaj: zarabia ją  na Chleb - d o p i­
sek au tork i) przez w iększą  część dnia

s ta w o w e j, choć bardzo w ażne j, fu n k ­
cji, tzn . w yp o życzan iu  książek czy u d o ­
stępn ian iu  ich w  czyteln i. N ie  m yślę tu 
też o tak bardzo popu larnych  "W ie ś ­
ciach Lubo ńskich" (ro zc h w y ty w a n y c h

Z kulturą za pan brat"
w  P oznaniu . U w a ża m , że 
tego  typu  op in ie  są n ie zw y ­
kle krzyw dzące dla naszego  
m iasta, bo dzie je  się tu w ie ­
le! Trzeba um ieć ty lko  d o ­
strzegać te po zy ty w n e  z ja ­
w iska!. Ba, trzeba raz po raz 
strzepnąć z siebie kurz w ie ­
lk iego m iasta i w ziąć  
w  nich udział!

Je d n y m  z na jw ażn iejszych  in ic ja to ­
ró w  życia ku ltura lnego w  naszym  m ie ­
ście (a  przecież zazdrościm y m ieszkań­
com  P oznania) jest B ib lioteka M iejska  
w  Lubo niu . N ie  m yślę tu o je j p o d -

Wystawa

Ośrodek K ultury w Luboniu zaprasza na kolejną Po warszawskiej Zachęcie i Muzeum N arodowym 
wystawę zorganizowaną wraz z Muzeum N aro- Luboń jest trzecim miejscem ekspozycji tej ciekawej 
dowym Rolnictwa i Przemysłu Rolno-Spożyw- wystawy. Komisarzem wystawy jest mgr Wojciech 

czego w Szreniawie. Tym razem jest to wystawa Mielewczyk, zaś opiekę organizacyjno - artystyczną
"Fotografia chłopów polskich” , która jest plonem sprawują: dyrektor Muzeum Narodowego, dr Bronis-
konkursu ogłoszonego przez redakcję "Nowej Wsi” ława Zamelska (autorka folderu o wystawie) oraz 
i "Fotografii” . N adesłano wówczas ponad 6000 zdjęć dyrektor O środka Kultury, mgr Tomasz Pawłowski, 
z bogatą dokum entacją opisową, z któ-

^ “ la “tść 2na“* * ” Fotografia chłopów polskich
Pokazane zdjęcia reprezentują bar­

dzo rozległe terytoria - od Kresów po 
Westwalię. Obserwujemy na fotogra­
fiach ludność żyjącą w trzech zaborach, w odmiennych 
warunkach gospodarczych, cywilizacyjnych, obycza­
jowych. N ajstarsze zdjęcie pochodzi z 1860 roku, 
a najmłodsze z 1948r.

W śród eksponowanych fotografii przeważa foto­
grafia portretow a, a dominuje fotografia rodzinna.
Trzecia grupa to "chłopskie portrety trumienne” .
Wyrosły one z chłopskiego obyczaju uroczystego 
wyprowadzania zmarłego z domu. Jest to zazwyczaj 
portret zbiorowy rodziny z często stosowanym foto­
montażem, czyli doklejaniem wizerunku bliskich ro­
dzinie osób, których zabrakło na pogrzebie. N a zdję­
ciach utrwalono też działalność pierwszych szkół 
i kursów rolniczych, organizacji społeczno - gospodar­
czych, politycznych, oświatowych a zwłaszcza budzą­
cego sie ruchu młodzieży wiejskiej. W ystawa składa sie 
z trzech działów:

1. Wieś w okresie zaborów do zakończenia I wojny 
światowej.

2. Okres II Rzeczypospolitej 1919 - 1939.
3. Okres II wojny światowej 1948 roku.

Patronat nad wystawą od początku jej powstania ma 
Ministerstwo K ultury i Sztuki w Warszawie. Z a­
praszamy młodzież i dorosłych codziennie w godzi­
nach od 13.00 do 18.00 do K lubu Rolnika, ul. 
Sobieskiego 97 i życzymy niezapomnianych wrażeń.

(OK)

os ta tn io ), ale o tym  w szyst­
kim , co B ib lio teka o rg a n i­
zu je  d o d a tk o w o  dla m iesz­
k a ń c ó w  miasta.

N ie ma przecież ty g o d ­
nia, by p laców ka  ta nie in ­
fo rm o w ała  o c iekaw ych  
spotkan iach  z ludźm i sze­
roko pojętej kultury: p isa­
rzam i, dzienn ikarzam i, a k ­

toram i itd. Są to  im prezy dla ludzi 
w  różnym  w ie k u  - od najm łodszych
- do najstarszych.

Ci pierw si pod okiem  a k to ró w  scen 
poznańskich m ogą zagrać s w o ją  p ra w ­
d z iw ą  rolę niczym  w  teatrze, bo z w id o ­
w n ią . Tu  m ożna zabłysnąć sw o im  ta ­
lentem  w  konkursie recytatorskim  lub  
kształcić sw o je  literackie um iejętności 
w  ram ach w a rs z ta tó w  literackich czy  
w  czasie spotkań z profesjonalistam i 
w  tej dziedzin ie .

W  tak im  w łaśn ie  spotkan iu  z panią  
S tan is ław ą  Ł o w iń s ką  - uczestniczyła  
2 3  lu tego  nasza m łodzież (S P 2  i S P 1 ). 
Pani Ło w iń ską  to  poznańska d z ie n n i­
karka i poetka („ D o ty k a ć  serca" - P o ­
znań 1 9 9 0  r). A k tu a ln ie  w spó łp racu je  
z k ilkom a dzienn ikam i i czasopism am i, 
ale g łó w n ie  p row adzi K lub M ło d e g o  
D zienn ikarza przy M D K  w  Poznaniu , 
w  ram ach którego kieruje zespołem  
redakcyjnym  m łodzieży szkół średnich  
i z tym  to  zespołem  w y d a je  "K u rtyn ę"
- "p ism o  m łodzieży  dla m łodzieży".

S potkan ie  p o zw o liło  naszym  
uczn iom  (jakże  często uznającym  w y ­
ższość obrazu te le w izy jn e g o  nad sło ­
w e m  p isanym ) zrozum ieć jak trudny, 
ale jakże  c iekaw y, m oże być za w ó d  
dzienn ikarza oraz to, jak w ie le  radości 
m oże dać um iejętność dz ie len ia  się 
s w o im i refleksjam i i odczuciam i 
w  tw o rzo n e j przez s iebie poezji.

Kto w ie , m o ż e z a  kilka lat w  życ io ry ­
sie któregoś ze s ław nych  p o e tó w  p o l­
skich zn ajdz iem y inform ację: "U ro d z ił 
się w  L u b o n iu ..."  Na razie jed n ak  d e d y ­
kuję P racow n ikom  B ib lio tek i M iejskie j 
oraz w szystkim  m ieszkańcom  Lubonia  
w iersz S tan is ław y  Łow ińskie j:

„p o e zjo  - jak cię po w ied zieć
prostym i s łow am i
jak  u jąć w  d łon ie
jak  d o tykać serca
jak  cię rozum ieć -
ró w n ać  z p lanetam i
i jak cię um ieć kochać"

(A n n a  K o b ie la )

Miejski Ośrodek Pomocy Społe­
cznej w Luboniu w rozliczeniu 
rocznym za 1994r. zwrócił nie 

wykorzystaną kwotę 35.000 zł (350 min 
zt) do Wojewódzkiego Zespołu Pomocy 
Społecznej. Fakt ten wywo­
ła! niezadowolenie nie tylko 
wśród korzystających 
z MOPS-u.

W uzasadnieniu zwrotu 
kwoty przedstawionym
przez Kierownika Ośrodka Pomocy Spo­
łecznej - panią Jolantę Pieprzycką czyta­
my:

I. Z  dniem 29.03.94r. Rada Ministrów 
zmieniła rozporządzenie dotyczące kobiet 
w ciąży.

Wg nowych zasad został bardzo ogra­

niczony czasokres pobierania zasiłku 
z tytułu ochrony macierzyństwa, ponadto 
ograniczono kwotowo zasiłki na każde 
urodzone dziecko oraz na tzw. wyprawki 
niemowlęce.

Ta zmiana przepisów, wprowadzona 
w marcu I994r., znacznie wpłynęła na 
obniżenie wielkości wydatkowanych środ­
ków przeznaczonych na ten rodzaj świad­
czeń.

2. Środki pochodzące z budżetu państ­
wa iv żadnym wypadku nie mogły być

wydatkowane na inne cele (np. paczki 
świąteczne), niż określone ustawą, tj. za­
siłki stale, okresowe, macierzyńskie czy 
dopłatę do leków.

3. Nie było przypadku, aby osoba 
ubiegająca się o pomoc 
w formie jednego z w/ w zasi­
łków i spełniająca wszystkie 
konieczne wymogi, go nie 
otrzymała.

Dodać należy, że zwróco­
ne pieniądze pochodziły z budżetu cen­
tralnego - dotacji celowej w zakresie opie­
ki społecznej, która w ubiegłym roku 
wynosiła 4 młd 200 min zł, nie zaś z puli 
budżetu miejskiego przeznaczonego na 
zakres opieki społecznej. (I)

Oddano 350 min

Związek 
Polskich 
Artystów 
Plastyków 
Polska 
Sztuka 
Użytkowa

ZARZĄD OKRĘGU

Sztuka Użytkowa zaprasza 
na wernisaż wystawy malarst­
wa Ewy Kuklińskiej.

Wystawa trwać będzie od 20 
marca do 30 kwietnia br. i jest 
cykliczną prezentacją twórczo­
ści plastycznej artystów środo­
wiska poznańskiego.
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Pojawił się na Komisariacie 
transparent: "Akcja protestacyjna." 
Poczułem niepokój, chyba zrozumia­
ły. I co teraz?

Policjant jest tak potrzebny, jak 
ksiądz. W sytuacji, gdy człowiek to 
ciało i dusza, trzeba od nich obu 
oczekiwać współpracy. Podczas, gdy 
ksiądz dba, aby dusza nie zeszła na złą 
drogę, policjanta zadaniem jest uchro­
nić od złej drogi całą resztę. Jeżeli 
trochę przesadziłem, to tylko dlatego, 
że z niepokojem obserwuję, co się 
dzieje w mieście.

Jest bowiem w mieście, jak jest. 
Trzeba by zrobić trochę więcej, wło­
żyć więcej werwy. Nie posądzamy 
Was, drodzy mundurowi, o lenistwo, 
ale możecie wykazać trochę więcej 
pomysłowości. Widać was na bocz­
nych, nie utwardzonych ulicach rza­
dziej niż kominiarza, choć jest was 
osiemnastu , a kominiarz jeden.

Nie powiem, żebym Was zupełnie 
nie rozumiał. Każdego może wkurzyć 
że mu się nie 
układa, że nie jest 
tak, jak to sobie 
wymarzył. Bo 
marzycie przecież 
Panowie Polic­
janci o lepszych 
instrumentach do 
sypania soli na 
ogon oprychów. Wiemy, że macie już 
dość żebraniny o piątkę paliwa do 
radiowozu, o podwyżki, ale to Was 
tak do końca nie usprawiedliwia. Nie 
jesteście jedyni.

A pieniądze leżą na ulicy dosłow­
nie! Choćby w Luboniance, gdzie par­
kuje się "po turecku”, czyli jak kto 
chce albo mu się chce. Ile razy skorzy­
staliście z blokad na koła? Ile razy 
odwiedzacie łuk na ulicy Puszkina lub 
przed zakładem stolarskim przy widu- 
kcie na Powstańców, gdzie samocho­

dy ograniczają i tak kiepską widocz­
ność i jest to już w tych miejscach 
przyjęte zwyczajowo? Ile razy fatygu­
jecie się pod „Anikę” , gdzie wypada­
łoby przeczesać ciągle niedochmielone 
towarzycho. Dlaczego nie ma Was na 
skrzyżowaniu Powstańców/ Armii 
Poznań, gdzie sygnalizacja nie spełnia 
swej roli. Na miłość Boską, przecież 
nawet przed PZU, pod samym nosem 
nie potraficie zadbać o porządek. Nie, 
przepraszam. Wy to potraficie dosko­
nale. Ale...

Czyżby koli­
zja kompetencji 
Straży Miejskiej 
i Policji? W takim 
razie jesteśmy 
ugotowani!

Na pociesze­
nie powiem Wam 
tylko, że Wasza

obecność wywołuje we mnie osobiście 
poczucie bezpieczeństwa, co jest wra­
żeniem nader miłym, zważywszy reak­
cje na widok "niebieskiego” pięć lat 
temu. Ciągle jednak tej obecności za 
mało. Tylko nie tłumaczcie się ciągle 
wyświechtanymi frazesami. Przecież 
to służba. Służba już nie dla państwa, 
lecz dla nas, lubonian, którymi Wy też 
jesteście. A więc i dla Was samych. I tu 
możecie czuć się urażeni, że o tym 
Wam przypominam.

Zaniepokojony

My, niżej podpisani oświadczamy, 
że olaliśmy usługi „Translubu”, ponie­
waż leci sobie z nami w kulki. Wiel­
możowie odpowiedzialni za tę pożal się 
Boże instytucję nawbijali sobie do szaco­
wnych czerepów, że to oni są potrzebni 
nam, a nie my im.

Mamy powyżej uszu stania jak głu­
pie osły po półtorej godziny na przystan­
ku. Wnerwią nas, że musimy stercząc na 
deszczu przyglądać się, jak J.W. Kierow­
ca w przytulnej kabinie wszamia śniada­
nie (ażeby się udławił), robi nam się 
niedobrze, gdy patrzymy na obskurne, 
poobdzierane rozkłady jazdy. A propos

że w Polsce czasami deszcze padają, jeżeli 
tego w swym dogłębnym zamgleniu 
umysłu nie zauważyliście. Ale drukujcie, 
Szanowni Panowie, Wasze rozkłady, na 
papierze toaletowym i przyklejcie je na 
ślinę jak znaczki! Obudziliście się po 
pięciu latach snu w norze i nie wiecie, że 
istnieją trwałe folie samoprzylepne, druk 
na trwałych tabliczkach plastikowych, 
laminowanie itd.

Jazda autobusem Translubu powoli 
zaczyna nabierać posmaku grozy. Nigdy 
nie wiadomo, kiedy Kierowcy zachce się 
próbować, jaki dystans można pokonać 
z przebitą oponą (fakt autentyczny: 
w piątek, 24 lutego, w godzinach przed­
południowych autobus złapał "panę"pod 
nowym wiaduktem na Dolnej Wildzie, lecz 
Kierowca narażając swe cenne życie, z za­
cięciem Wołodyjowskiego gnał słaniającą

się maszynę aż do ul. Królowej Jadwigi, 
gdzie wreszcie, rzucony poślizgiem, zrezy­
gnował z mrożącego krew w żyłach pasa­
żerów kaskaderskiego wojażu).

A w ogóle to bokiem nam wychodzi 
lekceważący do nas stosunek.

Jednym słowem: przerzuciliśmy się 
na linię 75 poznańskiego MPK. Jeździ

Oflagowani. 
I co dalej?

Do J. W. transportowców

Ho, Ho!
Jeżeli czujesz, że byłbyś zdolny obedrzeć czło­

wieka z ostatniej koszuli, to będzie z Ciebie szuja 
i chodzące draństwo. Jeśli przy tym potrafisz 
poklepując go po ramieniu przekonać do swej 
wielkiej, bezinteresownej przyjaźni, to jest z Cie­
bie pierwsza klasa materiał na rasowego polityka.

wyjaśnień „Translubu”: ”Bo one, ta 
młodzież, tak niszczą te rozkłady.” Wy­
praszamy sobie generalizowanie. Po raz 
kolejny czujemy się obrażani przez 
„Translub”. Ze swej strony pragniemy 
Was, drodzy decydenci, poinformować,

bardzo punktualnie, taniej (!), nie musi­
my oglądać skwaszonej miny kierowcy. 
W porównaniu z ochłapami, jakie rzuca 
Przedsiębiorstwo Transportowe „Trans­
lub”, MPK jest po prostu niezawodne.

Banda Łysego

Grzebiąc w ziemi, kopiąc w szpargałach lubońskich piwnic lub strychów , 
ewentualnie w gablotach na wystawie w Bibliotece Miejskiej zdaża się nam 
"nadziać” na takie oto kwiatki: ____________________________________^

i M  mmmm

Twą pepeszkę daj mi, luby
Możemy podziwiać pamiątki z czasów zmagań polsko - radziec­

kich o wolność waszą i naszą. W ramach takich wspólnych działań 
wywiązują się różne takie lub owakie. Ja zresztą potrafię zrozumieć 
przyjaźń polsko - radziecką, Towarzystwo Przyjaźni Polsko Radziec­
kiej, Szkolne Koła Przyjaźni Polsko - Radzieckiej, pomniki Przyjaźni 
Polsko - Radzieckiej, oraz wielorakie, rozliczne i różnorakie federacje, 
koła, zrzeszenia, ligi i jak tam jeszcze zwał różne formy przyjaźni 
i miłości braterskiej i nie tylko. I w ogóle to ja jestem bardzo 
tolerancyjny. Ale ci na tym zdjęciu to chyba trochę przesadzają z tymi 
wygłupami.

(Stary Józef) Zdjęcie wykonane w lubońskim atelier

ŻAK - niezawodny w leczeniu górnych dróg myślowych
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Już po raz czwarty w Szkole Podst. nr 2 w Luboniu odbywały 
się rejonowe eliminacje Wojewódzkiego Konkursu Języka 
Polskiego dla uczniów szkół podstawowych.

W pierwszym etapie (7 stycznia) wzięło udział 106 uczniów ze 
szkół bliższych i dalszych (m.in. Puszczykowo, Mosina, Rogalin, 
Pecna, Stęszew, Kórnik, Zaniemyśl, Głuchowo). Luboń także był 
reprezentowany godnie, bo uczestniczyły wszystkie cztery szkoły 
- 24 uczestników. Jak widać nasi nauczyciele języka polskiego, 
choć obciążeni poprawą zeszytów, prac literackich i przeróżnych 
sprawdzianów, zawsze znajdą czas na przygotowanie swoich 
uczniów.

Do drugiego etapu (18 lutego) zakwalifikowało się 35 uczest­
ników, w tym 9 z Lubonia!. Teraz, gdy emocje już minęły, można 
/  dumą powiedzieć, że na 14 zakwalifikowanych do etapu 
wojewódzkiego (są to uczniowie już zwolnieni z egzaminu 
/  języka polskiego do szkoły średniej) jest 4 naszych. Są to: 
Katarzyna Zwierzchowska i Karolina Witczak ze SP 2, Julia 
llariung ze SP 3 i Joanna Nowakowska ze SP 4. Życzymy im 
dalszych sukcesów

(Anna K.)

D nia 23 lutego w Szkole Podstawowej nr3 odbyły się 
eliminacje szkolne Wojewódzkiego Konkursu Matema­
tycznego. W zmaganiach wzięło udział 31 uczniów z czte­
rech szkół lubońskich: 7 uczniów ze SP 1, I uczeń z SP2,6 uczniów 

z SP3 oraz 17 z SP4.
Najlepszymi matematykami okazali się: I Przemysław' Step- 

han z SPI, Ił Cezary Dowhan z SP4, III Joanna Kowalska z SP3, 
IV Andrzej Moliński SP3, V Anna Czarnomska SP3, VI Marta 
Kulpa SPI (Uczniowie ci przystąpią w dniu 25 III do dalszego etapu 
konkursu.). Następne miejsca zajęli: VII Małgorzata Andrysiak 
SP4, VIII Krzysztof Szczepaniak SP3, Kinga Haremza SP3, 
Marzena Kaczmarek SPI.

Gratulujemy wszystkim uczestnikom konkursu.
Organizatorzy

Ti
egoroczna zima aurą przypo­
mina raczej wczesną wiosnę, 
ale ferii dla dzieci niestety nie 

można przenieść na inny dowolny, 
pogodowo korzystniejszy termin. 
Dlatego niełatwe zadanie mieli wy­
chowawcy organizujący w strugach 
deszczu zajęcia dla dzieci pozostają­
cych w tym czasie w mieście.

Z roku na rok zmniejsza się liczba 
dzieci wyjeżdżających poza Luboń, 
a zwiększa się liczba korzystających 
z form pótkolonij- 
nych. We wszyst­
kich szkołach pod­
stawowych Lubo­
nia pracowało 
z dziećmi 22 nau­
czycieli, których 
w y n a g r o d z e n i e  
/  brutto 200 z ł/ 
pokrywało miasto. W zajęciach płat­
nych uczestniczyło 310 dzieci, dofi­
nansowanie z budżetu do każdego 
dziecka wynosiło 5 zł. Grupy te 
otrzymały opłacony również przez 
miasto autobus na wyjazdy w pro­
mieniu do 50 km. od Poznania. Wy­
jeżdżano więc do Lednogóry, Kór­
nika, Rakoniewic, Rogalina, Gniez­
na.

Dzieci uczestniczyły w seansach 
filmowych w poznańskich kinach.

N a początku bieżącego roku 
szkolnego pracownicy Porad­
ni Psychologiczno - Pedagogi­

cznej w Luboniu przeprowadzili we 
wszystkich okolicznych osiemnastu 
podległych placówkach szkolnych 
i przedszkolnych wstępne obserwacje 
dzieci sześcioletnich. Dane uzyskane 
tą drogą wraz z ankietami wypełnio­
nymi przez nauczycieli posłużyły do 
opracowania orientacyjnej statystyki 
badanej grupy.

Ogółem w klasach ”0” w roku 
szkolnym 1994/ 95 znajduje się 535 
dzieci (w roku 93/ 94 - 479), z których 
62 - ponad 11 % wymaga indywidualnej 
pracy podczas zajęć szkolnych. Nato-

Dzial Społeczno - Wychowawczy przy Spółdzielni Mieszkaniowej oraz 
Biblioteka Miejska łącząc wspólnie siły, zorganizowały ferie zimowe dla dzieci.
1/ Dzieci miały możliwość wspólnie z Waldkiem Obłożą, aktorem Teatru 

Polskiego uczestniczyć w zabawie w teatr. Publiczność w wieku od 3 do 13

F e r i e ,  f e r i e

i  j u ż  t y l k o  w s p o m n i e n i a !

Zwiedzały stare i nowe ZOO, po­
znawały obiekty sportowe na Mal­
cie. Brały udział również w impre­
zach kulturalnych przygotowanych 
przez Centrum Kultury Zamek 
w Poznaniu.

Pobyty na krytych pływalniach 
w Poznaniu cieszyły się dużym po­
wodzeniem u lubońskich grup. Dzie­
ci zwiedziły również Pocztę Główną 
w Poznaniu, Główny Dworzec Kole­
jowy, obiekty Zawodowej Straży Po­

żarnej.
W czasie poby­

tu w szkole brały 
udział w zajęciach 
sportowych, recy­
tatorskich, przygo­
towywały stroje na 
baliki karnawało­
we oraz śpiewały, 

tańczyły, rysowały, szyły, haftowały 
itp.

Ponadto w zajęciach sportowych 
organizowanych na salach gimnas­
tycznych wszystkich szkół brało 
udział 249 uczniów.

Dla zwycięzców tych rozgrywek 
miasto ufundowało nagrody. Nagro­
dy otrzymali również uczestnicy za­
jęć komputerowych. Łącznie we 
wszystkich szkołach z komputerami 
pracowało 86 uczestników. W każdej 
szkole można więc było wybrać coś 
dla siebie.

Swoje propozycje na wakacje 
w mieście miała Biblioteka Miejska, 
Ośrodek Kultury i świetlica w Spół­
dzielni Mieszkaniowej.

Dziękuję wszystkim tym, którzy 
pracowali, finansowali, organizowali, 
uczestniczyli w tegorocznej akcji.

Kierownik Wydziału Oświaty 
Zdrowia i Kultury UM 

mgr E. Szymańska

O c e n a

sześciolatków

w Luboniu zorganizuje w bieżącym 
roku szkolnym cykl zajęć warsztato­
wych dla nauczycieli klas ”0” . Pierw­
sze dwa odbyły się już w styczniu. 
Tematami są: "Wstępna diagnoza lo­
gopedyczna”, "Dzieci z grupy ryzyka 
dysleksji” oraz "Profilaktyka dyslek- 
sji i dysgrafii” . (Anna Kurelska, peda­
gog)

miast dzieci wyma­
gających badań 
psychologicznych 
jest 15-cioro
(2,8%) (w ubieg­
łym sezonie szkol­
nym 6%). Do ba­
dań logopedycz­

nych kwalifikuje się 84 uczniów 
(15,7%) (w roku szkolnym 93/94 
12%).

Z uwagi na większe zapotrzebowa­
nie na terapię logopedyczną utworzo­
no pół etatu dla logopedy w Stęszewie, 
a od stycznia 1995r. zapewniono do­
datkowe godziny w placówkach Iu- 
bońskiech. Dzięki temu wszystkie 
dzieci mające problemy z wymową 
i wymagające pomocy zostaną nią 
objęte. Zmniejszeniu ulega ilość dzieci 
sześcioletnich wymagających badań 
psychologicznych. Jest to efekt coraz 
lepszej współpracy lubońskiej Pora­
dni z przedszkolami i szkołami. Ze 
względu jednak na duży procent dzieci 
wymagających indywidualnej pracy 
na zajęciach dydaktycznych, Porad­
nia Psychologiczno - Pedagogiczna

lat była aktorami w znanej wszystkim "Rzepce” Jana Brzechwy. Zabawy 
było co niemiara.

2 / Dzięki Zarządowi Miasta udostępniono dzieciom autobus. Trzy wycieczki: 
do kina, na pływalnię i do muzeum cieszyły się wielką popularnością. 
Chętnych było więcej niż miejsc.

3 / Organizatorów zaskoczyła frekwencja w konkursie recytatorskim "Wier­
sze Jana Brzechwy” . Dzieci przybyły z rodzicami a przygotowanie artys­
tyczne dzieci zyskało duże uznanie jury.

4 / Ferie zakończono jak w zwyczaju wielkim balem przebierańców. Były 
konkursy, nagrody i mnóstwo radości. Frekwencja jak zwykle - dopisa­
ła. (Bib)

W hołdzie
Cyrylowi Ratajskiem u

Cyryl Rulujski urodził się 3 marca 
1875r. - 120 lat temu w Zalesiu k. 
Gostynia. Uczęszczał do Gimnaz­
jum Marii Magdaleny w Poznaniu. 
Studiował na Uniwersytecie w Ber­
linie. Był adwokatem. Na Śląsku 
Opolskim zajmował się działalnością 
społeczno - polityczną. Był zapalo­
nym turystą, inicjował budowę 
schronisk turystycznych, działacz 
w Polskim Towarzystwie Krajozna­
wczym w Poznaniu.

Stał na czele Rady Nadzorczej 
lubońskich Zakładów Romana 
May’a, kierował również funduszem 
Romana May’a (teścia), z którego 
odsetki przeznaczone były na cele 
społeczne - na utrzymanie zbiorów 
przyrodniczych PTPN. Byt orędow­

nikiem powołania w Poznaniu Uni­
wersytetu. Ponadto przez 12 lat peł­
ni! funkcję prezydenta Poznania . Za 
jego rządów w Poznaniu dużo się 
zmieniło. Usuwano zaniedbania 
i rozbudowano Poznań pod każdym 
względem. Ratajski byl również me­
cenasem sztuki i propagatorem Tar­
gów Poznańskich. Na krótko pias­
tował urząd Ministra Spraw Węw- 
netrznych.

Zajmował się prowadzeniem fun­
dacji "N auka i Praca” im. Heliodora 
Święcickiego. W konspiracji był De­
legatem Rządu RP na kraj.

Cyryl Ratajski zmarł 19 paździer­
nika 1942r. i pochowany został 
w Warszawie na Powązkach. Po eks­
humacji prochy jego zostały przenie­

sione na Cmentarz Zasłużonych 
w Poznaniu.

3 marca 1995r. Oddział PTTK 
im. Cyryla Ratajskiego w Luboniu, 
chcąc uczcić 120-rocznicę urodzin 
tego Wielkiego Polaka, zorganizo­
wał zlot, którego punktem końco­
wym było spotkanie przy grobie Cy­
ryla Ratajskiego na Cmentarzu Za­
służonych.

W zlocie poza działaczami PTTK 
bardzo licznie wzięła udział młodzież 
ze Szkoły Podstawowej nr 1 pod 
opieką Bogdany Rzepeckiej i Elż­
biety Pietrzak oraz ze Szkoły Pod­
stawowej nr 4 pod opieką Grażyny 
Przybył i Anny Herman. W ramach 
zlotu młodzież zwiedziła także cieka­
we obiekty, m.in. podziemia kościoła
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Zarząd Miejski Szkolnego Zwią­
zku Sportowego (ZM SZS) w Lu­
boniu zorganizował mistrzostwa 
miasta w koszykówce i mini koszy­
kówce wśród szkół podstawowych 
na rok 1994/95. Turniej rozegrano 
w sali gimnastycznej SP 3. W grupie 
starszej dziewcząt kolejność była 
następująca:

Pierwsze miejsce S P  2 (opiekun 
R. Nowaczyk), drugie SP 3, trzecie 
SP 1, czwarte SP 4.

Poziom mistrzostw w tej grupie 
byl wyrównany, a kolejność miejsc 
ustalona została po przeprowadze­
niu dogrywek pomiędzy SP 1, SP 2, 
SP 3.

K o s z
W grupie starszej chłopców kolej­

ność była następująca:
Pierwsze miejsce SP 2 (3 zwycięs­

twa - opiekun mgr R. Muszyński), 
drugie SP 3 (2 zwycięstwa), trzecie 
SP 1 (1 zwycięstwo), czwarte SP 4.

Najwięcej punktów  zdobyli: K a­
rol Strączkowski - 34 pkt. i Krzysz­
to f Osik - 27 pkt., obaj z SP 2.

Natom iast w grupie młodszej mi­
ni - koszykówki dziewcząt zwycięży­
ła SP  3 (3 zwycięstwa opiekun - G. 
Kiercul), na drugim miejscu SP 2 (2 
zwycięstwa), na trzecim SP 4 (1 
zwycięstwo) i na czwartym SP 1.

Wśród chłopców młodszych do­
minowała SP  3 (3 zwycięstwa opie­
kun - D. Sommerfeld), na drugiej 
pozycji SP 2 (2 zwycięstwa), trzecia 
SP 1 (1 zwycięstwo) i czwarta SP 4.

Najwięcej punktów  zdobyli: Pa­
weł Szczepaniak z SP 3 (30 pkt.) 
i M ichał Nowakowski z SP 2 (23 
pkt.).

Zwycięskie szkoły otrzymały pu­
chary ufundowane przez Przewod­
niczącego ZM  SZS.

Bogdan Jędrzejewski

św. Wojciecha, gdzie spoczywają 
prochy znanych Wielkopolan.

Na Cmentarzu Zasłużonych 
uczestników zlotu powitał prezes 
Oddziału PTTK Eugeniusz Kowal­
ski, przedstawiając postać Cyryla 

Ratajskie­
go. Każdy 
/  uczestni 
ków
ot r zyma ł  
pamiątko­
wą plakie­
tkę oraz 
b iografię  
s ł awnego 
Wielkopo- 
I a n i n a .

Chwilą zadumy i złożeniem wią­
zanek kwiatów przez działaczy 
PTTK, uczestników zlotu i przed­
stawiciela Prezydenta Miasta Pozna­
nia, Zdzisława Łozińskiego zakoń­
czono uroczystość.

Relację z tej imprezy nadała 
w dniu 3 marca Telewizja Poznań.

(JJ)

Bardzo solidnie przygotowy­
wali się w przerwie zimowej 
zawodnicy LKS-u. Od 6 sty­

cznia wznowili treningi w sali gim­
nastycznej Szkoły Podstawowej nr 
3, i na zabłoconym boisku bocznym

LKS-u przy ul. Rzecznej. Treningi 
odbywały się pięć razy w tygodniu. 
Zawodnicy uczestniczyli również 
w obozie sportowym w Łężeczkach. 
N a boisku odbywały się ćwiczenia 
techniczno - taktyczne, ćwiczenia 
sprawności strzeleckich, gry trenin­
gowe z założeniami taktycznymi. 
W salach przeprowadzono treningi 
z akcentami na trening nóg, brzu­
cha i rąk. W terenie: biegi wytrzy­
małościowo - szybkościowe. Ogól­
nie zgrupowanie spełniło założenia 
szkoleniowe, które powinny pro­
centować w sezonie wiosennym.

W zimowej przerwie do zespołu 
LKS-u przybyli następujący zawo­
dnicy: Maciej Berlicki z Victo- 
rii-Tur Sianów, Grzegorz Nowak 
z Energetyka Poznań, Jacek Pasek 
z G órnika K onin, Ryszard Placek, 
który ostatnio grał w jednym z ze­
społów ligi francuskiej, Radosław 
Romkowski z Sokoła Pniewy, M a-

19 marca, o godzinie
14.00 serdecznie zaprasza­
my wszystkich kibiców na 
pierwszy mecz ligowy 
w Luboniu. Pojedynek 
z Energetykiem Gryfino 
odbędzie się na stadionie 
przy ul. Rzecznej.

P rzy p o m in a m y , że  p o d ­
c za s  p r z e rw  ir m e c za c h  li­
lio w ych  lo so w a n e  są  n a g ro ­
d y  r z e c zo w e  d la  p o s ia d a c zy  
b ile tó w .

riusz Szprejda i Mariusz Toporski
z O lim pii/ Bolplast,

LKS rozegrał także kilka spot­
kań towarzyskich:

Dyskobolia Grodzisk - LKS 3:2 
(M otyliński, Sołecki)

FS LUSOW O - LKS 2:4 (Pie- 
chowicz, Wilczyński, Rybak, Pla­
cek)

Wełna Rogoźno - LKS 1:6 (Ry­
bak - 2, Pauksztełło - 2, Rom kow ­
ski, Berlicki)

Olimpia II /B o lp last - LKS 2:5 
(Placek - 2, Jarlaczyk, Wilczyński, 
Franek)

Polonia Leszno - LKS 1:5 (Ry­
bak - 4, Pauksztełło)

25 II LKS spotkał się na Golęci- 
nie z I-ligową O lim pią/B olplast. 
Drużyna trenera Grzegorza Laty 
pokonała lubonian 3:0. Było to do­
bre spotkanie. W  pojedynku tym 
zwyciężyła rutyna gospodarzy. 
LKS mimo porażki, zasłużył na 
pochwałę. Bramki dla Olimpii uzys­
kali Arkadiusz Bąk, Piotr Burliko- 
wski i Andrzej Borówko.

LKS wystąpił w składzie: Cza­
chowski, Jarlaczyk, Iszczuk, W ió­
rek (Nowak), Pauksztełło (Topor­
ski), Motyliński, Rybak, Kubicki 
(Romkowski), Placek, Berlicki (Pa­
sek), Wilczyński.

Władysław Szczepaniak

Grzegorz Lato  - p iłkarz M ist- 
rzistw  S W ia ta  ’ 74, nie wymagają­
cy przedstawienia, obecnie najlep­
szy  trener W ielkopolski przekaza ł 
specjalne pozdrowienia dla kib i­
ców p iłk i nożnej i naszej redakcji.

T erm inarz rozgrywek rundy wiosennej III ligi M akroregionu 
W ielkopolska. Mecze odbędą się na stadionie miejskim w Luboniu, 
przy ul. Rzecznej 2.
19.03. /  n ied z ./ g. 14.00 LKS - Energetyk G ryfino
2.04. /  n ied z ./ g. 11.00 LKS - Polonia N ow y Tomyśl 
1 5 .0 4 / so b o ta / g.16.00 LKS - G w ardia K oszalin
3.05. /  ś ro d a / g. 11.00 LKS - O lim pia II Poznań
14.05. / n ied z ./ g. 14.00 LKS - Polonia Jastrzębie
28.05. /  n ied z ./ g. 11.00 LKS - Polonia Środa
11.06. /  n ied z ./ g. 15.00 LKS - Chem ik Police
17.06. /  n ied z ./ g.16.00 LKS - Lubuszanin D rezdenko

UWAGA! Powyższe terminy mogą ulec nieznacznym zmianom. 
Bezpośrednio przed meczami dokładne informacje podawane będą na 
plakatach.

P rze d  s e z o n e m

R o z w i ą z a n i e  K o n k u r s u !
Niestety Świąteczny K onkurs LKS-u okazał się zbyt trudny. Pomimo przedłużonego terminu, przynajmniej 

w jednej z odpowiedzi każdego rozwiązania, które otrzymaliśmy były nieprawidłowości. Dlatego żadna z nagród 
nie została rozlosowana.

Przypominamy pytania oraz podajemy prawidłowe odpowiedzi.
1) W jakich klubach grał Ryszard Rybak ?

odp. Olimpia Poznań, Lech Poznań, La Ducher Lyon (Francja).
2) Ilu piłkarzy z obecnej kadry LKS-u grało w I lidze ?

odp. Pięciu: Czachowski, Jarlaczyk, Kwiatkowski, Motyliński, Rybak.
3) Podaj wiek najstarszego i najmłodszego zawodnika Iłł-ligowej drużyny.

odp. Rybak ur. 27 I 1960r., Tomkowiak 15 VI 1977r.
4) Ilu wychowanków LKS-u, jest w kadrze I zespołu ?

odp. Pięciu: Jarlaczyk, Nowak, Pluciński, Smelka, Tomkowiak.
Ewentualne odwołania prosimy składać do Zarządu Klubu LKS.



Str. 14

OGŁOSZENIA DROBNE

V  17.02.1995r. - Piotr Machliński (Puszczykowo) i RenataTomczak (Luboń) 
18.02.1995r. - Przemysław Śleboda (Luboń) i Emilia Gródzińska (Żlotniki) 

y  23.02.1995r. - Grzegorz Dąbkowski (Murowana Goślina) 
i Jolanta Wojciechowska (Luboń)

y  24.02.1995r. - Jarosław Cieślak (Poznań) i Maria Nowak (Luboń)
- Tomasz Jarecki (Luboń) i Marlena Koberska (Swarzędz) 

25.02.1995r. - Krzysztof Szeląg (Poznań) i Monika Lączkowiak (Poznań)
- Przemysław Szymański (Luboń) i Magdalena Kasprzyk (Poznań)
- Dominik Pochylski (Luboń) i Anna Malujda (Luboń)
- Olaf Koszałka - Ratajczak (Rokietnica) i Katarzyna Konieczna (Luboń)
- Wojciech Mączyński (Luboń) i Violetta Glapiak (Luboń)
- Antoni Orłowski (Poznań) i Henryka Magdziak (Luboń)

Z G O N Y

♦  Zakład Tapicerski wykonuje usłu­
gi w zakresie renowacji mebli, 
w tym mebli stylowych. Luboń, ul. 
Jagiełły 12a, od godz. 16.00 
- 20.00. (003)

♦  ”Alle - Gro” dwuosobowy zespół 
muzyczny na wszelkie imprezy, teł. 
102-064 i 133-381 (011)

♦  Domofony, alarmy, anteny, na­
prawy - montaż, tel. 103-619. (016)

♦  Wynajmę lokal - 47 m2 na biuro 
lub cichy przemysł, tel. 102-263.

' (018)
♦  Przeróbki wszelkich instalacji sa­

nitarnych oraz nowe, tel. 103-998 
wieczorem. Możliwość wystawia­
nia rachunku. (020)

♦  Naprawa sprzętu gospodarstwa 
domowego, wirówek i pralek wir­
nikowych oraz elektronarzędzi. 
Luboń, ul. Fabryczna 50, koło

' CPN-u. (022)
4 Dobry Zespól Muzyczny - zaba­

wy, wesela, strojenie pianin i for­
tepianów, tel. 130-367. (025)

♦  Malowanie i tapetowanie - tanio 
na rachunek, tel. 130-367. (026)

♦  Masaże, gimnastyka usprawniają­
ca, korekcja wad postawy u ma­
łych dzieci, tel. 131-060. (029)

♦  Pośrednictwo paszportowe PBP 
„PAR”, Arieta i Roland Paprzyc- 
cy, Luboń, ul. Matejki 8, tel. 
102-367. (049)

♦  Prowadzenie księgowości ”VAT”, 
ZUS, tel. 104-413. (050)

♦  Rury instalacyjne i rynny PCV, 
siatka powlekana, gwoździe. Lu­
boń, ul. Powstańców Wielkopol-

, skich 9, tel. 130-033. (059)
♦  Zakład szklarski. Usługi u klienta 

w domu i w warsztacie. Luboń, ul. 
J. Mazurka 8, tel. 131-631. (063)

♦  Sprzedam suknię ślubną oraz ma­
szynę ”Overlock”, tel. 103-862 
(070)

4 Sprzedam tanio komputer ”Co- 
modore 64” z wyposażeniem, tel. 
131-141 (073)

♦  Korepetycje j. niemiecki, tel. 
102-406 (074)

♦  Sprzedam suknię ślubną (170 cm), 
tel. 102-484 (075)

4 Instalator, tel. 104-458 (076)
4 Junkersy. teł. 104-458 (077)
♦  Sprzedam maszynę wieloczynnoś­

ciową, tel. 103-694 (078)
♦  Sprzedam pomieszczenie - kiosk 

17 m2 w Luboniu, tel. 103-694 
(079)

♦  Sprzedam atrakcyjną suknię ślub­
ną (z atlasu), tel. 130-219. (080)

♦  Szukam studentki do korepetycji 
z matematyki (kl.VIII), Luboń, ul. 
gen. Sikorskiego 23/2 . (081)

4 Zakład TV Luboń, ul. Kościuszki 
41. Naprawa, przestrajanie telewi­
zorów na PAL. gwarancja, tel. 
131-348. (083)

4 Matematyka, angielski, tel.
137-570. (086)

♦  Sprzedam suknię ślubną i wózek 
dwufunkcyjny. Cena do uzgodnie­
nia, tel. 32-38 68. (087)

♦  Sprzedam tanio ślubną suknię 
z welonem. Komorniki, ul. Fabia- 
nowska 9. (088)

4 26.02. zaginął czarny ”ratler” (su­
czka) w trakcie leczenia. Znalazca 
proszony o informację, tel.
130-180. (089)

♦  K upię działkę budowlaną w Lubo­
niu, powierzchnia 700 - 1000 m2, 
tel. 131 -747 w godz. 20.00 - 21.00. 
(090)

f  Kawaler 34 L, wzrost 166, A  
ślusarz z mieszkaniem, szuka 
panny, kandydatki na żonę.

Oferty nr 166 prosimy 
składać w Bibliotece Miejs- 

V kiej, ul. Żabikowska 42. /

♦  Sprzedam tanio pralkowirówkę, 
zlewozmywaki (nowe). Luboń 3, 
ul. Długa 24. (091)

♦  Sprzedam suszarkę do bielizny 
stan bardzo dobry - niska cena, ul. 
Żabikowska 62h/38. (092)

♦  Sprzedam suknię ślubną 165 cm, 
welon i rękawiczki/ Tanio), Lu­
boń ul. Osiedlowa 9 /1 , tel. 
320-699 grzecz. (093)

4  Malowanie - Tapetowanie. Odna­
wianie mebli, tel. 131-137. (094) 

4 Sprzedam sukienkę komunijną, 
tel. 103-468. (095)

4 Sprzedam sprężarkę powietrza je- 
dnoiglicową na kolach i transfor­
mator spawalniczy 115 A 220 V, 
Luboń ul. Żytnia 8. (096)

4 Kupię dom do 180 min, tel. 
130-080. (097)

4 Sprzedam uzbrojoną działkę 1210 
m2 przy ul. Niezłomnych, około 
250 min, tel. 130-080. (098)

4 Pokój do wynajęcia (20m2), umeb­
lowany, wiadomość, Luboń, ul. 
Juranda 4 /2 . (099)

4 Pomieszczenie po warsztacie złot­
niczym do wynajęcia (50m2, gaz, 
telefon, sita), tel. 105-117, Luboń, 
ul. Panka 34. (100)

4 Sprzedam amplituner „ TECH- 
NICS” SA-GX230 i polot, gwa­
rancja, tel. 131-730.

4 Wózek nowy dwufunkcyjny tanio 
sprzedam, tel. 102-012. (101)

4 Zamienię mieszkanie własnościo­
we 48 m2 na większe, tel. 104-257. 
( 102)

4 Sprzedam krzesełko samochodo­
we dziecięce, tel. 130-403. (103)

4 Język angielski - korepetycje, tel. 
102-228. (104)

4 Sprzedam szyberdach, tel.
102- 228. (105)

PRACA
4 Zatrudnię krawcowe, chałupnicz- 

ki (szycie marynarek męskich), tel. 
105-444. (046)

4 Przyjmę pracę na ”Overlock”, tel.
103- 862 (071)

4 Przyjmę do prac gospodarczych, 
Luboń ul. Sobieskiego 17, wieczo­
rem (072)

4 Uczeń technikum wieczorowego 
szuka jakiejkolwiek pracy (prawo 
jazdy kat.B, tel. 103-974 (082)

4 Pracę podejmie rencista, tel. 
130-587 (084)

4 Dwudziestoletni, uprawnienia na 
wózek widłowy kat.B podejmie 
każdą pracę. Luboń, ul. Kilińskie­
go lOa (085)

4 Przyjmę każde chałupnictwo, mo­
że być szycie (overlock). Luboń, 
ul. Wiejska 1.

4 Zatrudnię ślusarza i mechanika 
rencistę lub emeryta, ul. Powstań­
ców Wlkp. 4a, tel. 131-665.

CHCESZ COŚ SPRZEDAĆ, 
KUPIĆ, CZEGOŚ POSZUKUJESZ, 

SKORZYSTAJ Z OGŁOSZEŃ 
DROBNYCH. JEDNO SŁOWO 

TYLKO 15 GROSZY (1500 szł) !!! 
UWAGA! OGŁOSZENIA 
O PRACĘ DARMOWE !

+  Stefan Golaski 1 70,
Luboń, ul. Długa 57

+  Robert Walczak I 22,
Luboń, ul. Żabikowska 66

+  M aria Budna 1. 64,
Luboń, ul. Żabikowska 4 6 / 8

+  M aria W łodarczak 1. 63, 
Luboń, ul.Piaskowa 7

+  Roman Gmerek 1. 43,
Luboń, ul. Armii Poznań 35

+  Piotr Kubacki 1. 81,
Luboń, ul. 3 M aja 37

+  Tadeusz Orlik 1. 69,
Luboń, ul. Rejtana 4

-t- Zbigniew Kupiec 1. 43,
Luboń, ul. Kolonia PZFN  2 a / 2

+  M aria W róblewska 1. 79, 
Luboń, ul. Poniatowskiego 3

-t- Zenon M ichalak 1. 48,
Luboń, ul. Polna 1

+  Grażyna Lemmens Luboń

W 10 rocznicę śmierci 
ś.p.

Feliksa Zgrzeby
W dniu 4 marca br. minęła kolejna 
rocznica śmierci Feliksa Zgrzeby, byłe­
go dyrygenta lubońskiego chóru 
"Bard” . Urodził się 19 listopada 1920r. 
w Luboniu i z miastem tym nierozłącz­
nie związany był do śmierci. Muzyka 
była jego pasją. Będąc w szkole pod­

stawowej, pobierał prywatnie lekcje, ucząc się gry na skrzyp­
cach i akordeonie. Z chwilą powstania chóru ”Bard” w 1935r. 
wstąpił do jego orkiestry, równocześnie w nim śpiewając. 
Ówczesny dyrygent chóru - Gracjan Król zauważył jego  
zdolności i m ianował go swoim zastępcą. Po wyzwoleniu  
w 1945r. ” Bard” wznowił swoją działalność, a jego dyrygen­
tem został Feliks Zgrzeba. Dyrygował zespołem  ponad 40 lat. 
Był człowiekiem niezwykle aktywnym. Oprócz pracy z lubońs- 
kim chórem przez wiele lat jako kapelmistrz prowadził 
Orkiestrę Dętą przy ZN T K  Poznań. Pamięć o naszym dyry­
gencie Feliksie Zgrzebie jest zawsze żywa.

Chór ” Bard”

Wysoka jakość, atrakcyjne ceny

SPRZEDAŻ TRUMIEN
punkt sprzedaży poleca:
duży wybór trumien, sarkofagów, krzyży i tabliczek, 

Zapewniamy transport.
Luboń-Żabikowo, ul. Boczna 2 

czynne 7.00-22.00, tel. 131-246 
Przy pętli autobusowej linii L1 i 56 (003)
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W dniach 23 marca i 20 kwietnia w godz. 9.00 do 16.00 
w Urzędzie Miejskim w Luboniu, pl. W olności 2, pokój 113, 
pracownicy Urzędu Skarbowego będą wydawać mieszkańcom  
Lubonia druki rocznego rozliczenia podatku dochodowego od 
osób fizycznych w 1994r. i udzielać informacji o sposobie wypeł­
niania formularzy.

Przypominamy, że roczne zeznania podatkowe "PIT” za 1994r. 
muszą być złożone do końca kwietnia 1995r. na adres:

Pierwszy Urząd Skarbowy 
Poznań - Stare M iasto 
ul. Chłapowskiego 1 7 /1 8  
60-905 Poznań 
tel. 33-25-11 w. 75

W ypełnione ”P lT -y” składać m ożna osobiście w Urzędzie 
Skarbowym na ul. Chłapowskiego w Poznaniu, w Urzędzie 
Miejskim w Luboniu podczas dyżurów pracownika Urzędu  
Skarbowego 23 marca i 20 kwietnia lub bezpłatnie przesłać pocztą, 
zaznaczając na kopercie ”PIT” .

D o  4 maja należy także uzupełnić wpłatę 21% podatku  
dochodow ego od osób fizycznych za 1994r.

Num er konta:
63047-26-222-3
Ewentualne nadpłaty podatku szczególnie u osób, które korzy­

stały z ulg podatkowych z tytułu remontu mieszkania, budowy, 
dokształcania itd., Urząd Skarbowy zobowiązany jest zwrócić 
w ciągu trzech miesięcy.

PIERWSZY ZIMOWY 
TURNIEJ OLDBOJÓW

18 marca, o godz. 9.00 w sali gimnastycznej Szkoły Pod­
stawowej nr 3 w Luboniu odbędzie sie I Zimowy Turniej Piłki 
Nożnej oldbojów. W turnieju m ogą brać udział zawodnicy, 
którzy ukończyli 30 rok życia. Zgłoszenia drużyn 6-osobo- 
wych i wpisowe 10 zł przyjmujemy w sekretariacie szkoły lub 
bezpośrednio przed zawodami. N a zgłoszeniu proszę podać 
nazwę drużyny.

Dariusz Sommerfeld

Zebranie Społecznego Komitetu Telefonizacyjnego nr 6 
odbędzie się w Klubie Rolnika, przy ul. Sobieskiego 97, 

w dniu 3 kwietnia (poniedziałek) o godz. 17.30.

Biuro Majątku Komunalnego przy Urzędzie 
Miejskim w Luboniu informuje, że prowadzi wynajem 
pokoi w Ośrodku Wczasowym w Łężeczkach na sezon 

letni 1995r. Koszt wynajęcia pokoju wynosi 27 zł. 
za dobę (cena zawiera podatek VAT). Przy rezerwacji 
obowiązuje 50% wpłaty. Informacje i przyjmowanie 

rezerwacji w Urzędzie Miejskim pok. 002 
lub telefon 130-011 w. 201, 202.

„Z teatrem 
za pan brat”

Biblioteka Miejska w Luboniu 
zaprasza dzieci i młodzież dnia 23 
marca, o godz. 17.00 na warsztaty 
teatralne, które poprowadzi pani 
Krystyna K rajna, koordynator 
pracy artystycznej w Teatrze Pol­
skim w Poznaniu. Celem warsz­
tatów  będzie wprowadzenie laików 
w tajemnice teatralnego świata. 
Zaprezentowane w przystępny 
sposób zajęcia pozwolą poznać te­
atr od kuchni.

Zapraszamy!

KAZIU! PONOĆ MIĘDZY KOBIETĄ A  MEZ-CZYZHĄ 
1 - - y r  TYLKO JE P N A , MĄKA RÓŻNICA*
I PLACZĘGO MY TEŻ NIE MAMY Ż N ią r A ^ J

(A  JA  NIE CHCĄ M lE Ó  S N /ą T A ,
I ł Nffe c h  z Y7e  t ą  Zó z H ic a . / ^

L U B o d s K l t  
JANO S IK I

P o p i e r a j

8
MAR c a

W każdy poniedziałek, 
w Klubie Terapii Zajęciowej 
"W ychowanie przez sztukę” 
w Ośrodku Kultury odbywają 
się zajęcia - eliminacje do II 
edycji "Festiwalu Dzieci i M ło­
dzieży Niepełnosprawnej” . 
Przypominamy, iż w  festiwalu 
mogą brać udział także dzieci 
z zespołem  D ow na i dziecię­
cym porażeniem m ózgowym , 
nie będące członkam i klubu 
i uczestnikami programu "Wy­
chowanie przez sztukę".

INFORMATOR LUBOŃSKI
4 URZĄD MIEJSKI W LUBONIU

pl. Wolności 2 
tel. 130-011
czynny pn. 8.00 - 16.00, 
od wt. do pt. 7.15 - 15.00. 
oraz w sobotę 1 kwietnia 
w godz. 8.00 - 12.00.

4 Burm istrz Lubonia
dr Włodzimierz Kaczmarek 
tel. 130-141

4 Rada Miejska Lubonia
przewodniczący
dr Zdzisław Szafrański
dyżury radnych w pon. 16-18
tel. 130-011, w. 226 lub 131 -916 (po
południu).

4 POGOTOWIE RATUNKOWE
ul. Pułaskiego 15 
tel. 130-999

4 KOMISARIAT POLICJI
ul. Powstańców Wlkp. 34 
tel. 130-997 lub 130-342

4 STRAŻ MIEJSKA
pl. Wolności 2
tel. 130-011, w. 224 lub 139-091

4 POSTERUNEK 
ENERGETYCZNY
ul. Fabryczna 2 
tel. 130-302

4  STRAŻ POŻARNA
ul. Żabikowska 36 
tel. 130-998

4 LUBOŃSKI OŚRODEK 
KULTURY
ul. Armii Poznań 51 a 
tel. 130-581, w. 373 
czynny: pn. - czw. 1 0 - 18  
pt., so. 12 - 20

4 DOM KULTURY ROLNIKA
ul. Sobieskiego 97 
tel. 130-0J2 
codziennie: 10 - 18.30 
Sala H istorii Miasta 
pn. - pt. 10-14, so. 10-13

4 BIBLIOTEKA MIEJSKA
ul. Żabikowska 42, tel. 130-972 
czynna: pn., śr.( pt. 12.00- 18.30; 
wt., czw. 10.00 - 15.00 

Redakcja "W ieści Lubońskich" 
dyżury redakcyjne: środy 13.00-15.00 i pią­
tki 16.00-18.00; ogłoszenia i reklamy przyj­
mujemy w godzinach otwarcia biblioteki.

4 MIEJSKI OŚRODEK 
POMOCY SPOŁECZNEJ
ul. Okrzei 65, tel. 131-939

4 PRZYCHODNIE
Dziecięca przy ul. C. Ratajskiego, 
tel. 130-691
Ogólna dla dorosłych przy ul. Okrzei 
65. tel. 130-362
Ogólna przy ul. Poniatowskiego 20, 
tel. 130-901

4 PORADNIA PSYCHOLOGICZNO- 
PEDAGOGICZNA
Szkoła Podstawowa nr 3, ul. Armii 
Poznań; czynna codziennie 8-14, 
w poniedziałki 8-19

4 APTEKI
pl. W olności 6
tel. 130-282 
czynna 8.00 - 19.00, 
w soboty 8.00 - 13.00. 
ul. Żabikowska 62 (pawilon) 
czynna 8.00 - 19.00, 
w soboty 8.00 - 13.00.

4 POCZTY
Luboń 1 ul. Żabikowska 62 
tel. 130-366
czynna pn. - pt. 8.00 - 18.00 oraz 
wszystkie soboty miesiąca 
8.00 - 14.00.
Luboń 3 ul. Poniatowskiego 3 
tel. 130-233
czynna pn. - pt. 8.00 - 18.00 oraz 
w soboty robocze 8.00 - 15.00.
Luboń 4 ul. Sobieskiego 97 
tel. 130-382
czynna pn. - pt. 8.00 - 18.00 oraz 
w soboty pracujące 8.00 - 15.00.

4 BIURO NAPRAW 
TELEFONÓW
pl. Wolności 6 
tel. 130-004

4 SPÓŁDZIELNIA 
MIESZKANIOWA
ul. Żabikowska 62 
tel.130-171

4 MIEJSKA KOMUNIKACJA 
AUTOBUSOWA
Spółka z o.o. "Translub" 
ul. Przemysłowa 13 
tel. 130-145
Całodobowa informacja autobusowa 
tel. 530-940

4 STACJA PKP LUBOŃ
ul. Dworcowa 
tel.130-431

4 PTTK
ul. Żabikowska 60 (piwnica) 
pon. 17.15 - 19.00

„WIEŚCI LUBOŃSKIE” —  Niezależny miesięcznik mieszkańców. WYDAWCA: Biblioteka Miejska w  Luboniu. ADRES: 62-031  Luboń, ul. Żabikowska 42 (B iblioteka). 
Tel. 1 3 0 -9 7 2 . Red. nacz. Piotr Paweł Ruszkowski, społeczne kolegium redakcyjne, Cezary Biderman, W ojciech Dutka, Eugeniusz Kowalski, Tomek Linkiewicz 
(opracowanie reklam), Stanisław Malepszak, Paweł Nowaczyk (rysunki), Elżbieta Stefaniak, W ładysław Szczepaniak. Pismo wspierane finansowo z budżetu miasta. 
SKŁAD: Comtext, Poznań, ul. Junikowska 33, tel. / fa x  (0 6 1 ) 6 8 9 -4 6 4

Redakcja zastrzega sobie prawo skracania i adiustacji tekstów.
Ogłoszenia i reklamy przyjmujemy w  godzinach otwarcia biblioteki, za ich treść nie odpowiadamy



5U U EK  OKAZJA !

np: koszule, suknie, szorty, bluzy, żakiety, spódnice,
kurtki już od 95.000 zł.
bluzki, golfy, trykoty, spodnie od 20.000 zł.
szeroką gamę kostiumów, garsonek,
płaszczy od 250.000 zł. i obuwia od 35.000 zł.

Ponadto polecamy wyroby tekstylne, 
dziecięce, szkolne i zabawki.

Przyjdź - zobacz - zapraszamy codziennie
od 9.00 do 17.00.

UWAGA!!! m im o bardzo  korzystnych cen
DODATKOWA BONIFIKATA

V  063 ) J

P om orsk ie low arzystw o  
U bezpieczeniow e
"GRYF" S.A.

Zatrudni pośredników  
ubezpieczeniow ych  

M ile w id zian e  
osob y  pracujące

INFORMACJE:
Luboń, ul. 11 Listopada 106 

tel. 131 - 667

REKLAMA w
liICSCIACH
UBOŃSKICH

ZA 10 ZŁ 
CZYTA 0 TOBIE 

20 TYSIĘCY OSÓB

UW AGA! T O  W AŻNE D L E  CIEBIE!
Przygotowujemy INFORMATOR LUBONSKI 
niezbędny w każdym dom u  
a w nim  książka telefoniczna + katalog firm 
+ notatnik adresów i telefonów  
+ tzw. wieczny kalendarz
Jeżeli chcesz, aby twój warsztat, zakład, 
sklep znalazł w nim swoje miejsce 
zgłoś się do nas!

I lUICŚCI
LuBOMSKIC ul. Zabikowska 42 (Biblioteka), tel. 130 - 972

N a p r a w a  P ra le k  
A u to m a ty c zn y c h  

i  L o d ó w e k

Luboń, ul. M atejki 9A
te l 1 30  - 4 0 3  

D o ja z d  b ezp ła tn y .
(164)___________________________________

_ _ _ _ _  _ _ _  \

K L a m r y , Guziki P U s o w a n e

O b c i Ą C j A N i E :

- klAMER " A s TOR
« q u z i k ó w  '  r ó w n i e ż  S I N A P  sysTEM

Puszczykowo, ul. DzińtkowA 7

^ __________  t e L I J *  9 4 5

U sługi dźw igow e  
R oboty ziem ne

(w ykopy) 
T ransport 
Przew óz żwiru  

(szlaki)

ul. Poniatowskiego 39
te l. 130 - 59 6  ,

N ow o o tw a rty  sk lep  "A rtyku ły d la  psa  i ko ta "
Polecamy:
- karmę suchą i mrożoną
- witaminy
- zabawki

ul. Kołowo 64 
(koniec ul. Kościuszki)

A  )
- smycze, obroże, kagańce
- legowiska i inne art, zoologiczne
-  pasze (155)

Prowadzimy również sprzedaż hurtową Zapraszamy : 
mięsa mrożonego - różne gatunki pn. - pt. 10.00 - 17.00
w cenach producenta. sob. 9.00 - 13.00

Cukiernia
"KRZYŻAN"

Poleca w szerokim  
asortymencie:
Rolady, torty, torty m isie, 
serca , babki, rożki, ciastka , 
m arcepanki.

Przyjmujemy zamówienia 
świąteczne i okolicznościowe.P io tr  K rzy ża ń sk i  

6 2 - 0 3 0  L u b o ń  
u l. Z a b ik o w sk a  4 9  
t e l .  1 0 3 - 6 9 1  ow

Zapraszamy 
7 dni w tygodniu



WAL DRÓB
Luboń, ul. Sobieskiego 95, tal: 131-841

poleca:
Zapraszamy do naszego sklepu

SM szeroki asortyment mięs, podrobów i wędlin 
S m  specjalność: indyki, kury rosołowe, garmażerka drobiowa 
SM Przyjmujemy zamówienia na uroczystości

wtorek - piątek 9.00-17.00 sobota 9.00 -14.00
____________ ________________________________________(094)

[Wykopy ziemnej
niwelacja terenu 

koparko-spycharką 
, Białomś

ul. Wojska Polskiego 91 
tel: 103-671 

po południu 515-748

KAMIENIARSTWO

NAGROBKI
GRANIT LASTRIKO

Luboń, ul. Wawrzyniaka 2
TEL. 131 - 768

ZAKŁAD MURARSKO - POSADZKARSKI
Luboń, ul. Zabikowska 82

poleca usługi w  zakresie:

9 kominki, PŁYTKI, MARMURY 
remonty ogólnobudowlane 
wymianę i montaż stolarki okiennej, 
drzwiowej (alum, PCV, DACHOWE)

tel: 103 - 761  
po godz. 1 8 .0 0

im
Ceny
konkurencyjne

N a p r a w a

lo d ó w E k
ZA M R A Ź A R E k  

i chłodiM i 
ORAZ  

MONTAŻ

DojAzd bEZpłATNy

TEL 137 -767
KoMORNiki 

ul. ż"Eqo M aja 8
(015)

"KONSTAL"
Ślusarstwo 

Luboń 4,
ul. R a ta jc za ka  13a

wykonujemy
^  drzwi
p  okna wystawowe
❖  bramy wjazdowe 

i garażowe
❖  kraty
9  balustrady 
9  ogrodzenia 
9  konstrukcje stalowe 
^  siatka 

ogrodzeniowa
( 121)

LODÓWKI - ZAMRAŻARKI
Najtańsze napraw y w dom u klienta  

tel. 771 -063

BEZPŁATNY D O J A Z D !
Komorniki, ul. Fabianowska 9

(008)

Z a k ł a d  U s ł u g o w y  
jj L E C H  N O W A C K I

R e m o n t y ,  a d a p t a c j e ,  
ś c ia n k i  d z i a ł o w e ,  p ły t k i  i t p .
VAT, gwarancje, referencje

L  T e l-  1 3 0  -  5 8 5

REMONTY
W Y K A Ń C Z A N IE
WNĘTRZ

■ projekty indywidualne 
i typowe

■ nadzory budowlane
i kierownictwo robót

■ adaptacje projektów
■ zbieranie niezbędnych 

dokumentów
■ wybór wykonawców
■ geodezyjne zapisy 

notarialne i podziały

Luboń
ul. A grestow a 1 
(przy Szkolnej)

U W A G A !
BEZPŁATNIE UDZIELAM 

WSZELKICH PORAD 
(024) BUDOWLANYCH

malowanie
szpachlowanie
tapetowanie
boazerie
układanie p łytek  
instalacje wod - kan 
m ontaż p ły t gipsowo- 

-kartonowych 
m ontaż okien PCV, 
żaluzji zewnętrznych 
i wewnętrznych

TEL: 103 -  412
(149) 1

W arszta t ślusarski
kraty, parkany, 

bramy, również kute
naprawa resorów naprawa 
samochodowych zwrotnic 
wszystkich typów Fiat 126 p

Luboń - Żabikowo 
ul. Drzymały lla
tel: 103 - 147 (1441

S tyrop ian  
W yro b y  hu tn icze  
A rtyku ły  ins ta lac ji 

san ita rn y c h  
-  TRANSPORT
ul. Sempołowskiej 20 
tęl. 306 - 943
(Swierczewo od Opolskiej)

(137)

Warsztat ślusarski [ Ż A L U Z J E  ;

W Y R Ó B  S P R Ę Ż Y N

Luboń
ul. A r m i i  Poznań 38

=> PIONOWE 
ALUMINIOWE 
KOLOROWE 

=>ROLETY ZEWNĘTRZNE 
1 WEWNĘTRZNE

KRÓTKIE TERMINY
/U \  1 j 1 -  O j D

(171) (  TEL 131-349 ^

Usługi introligatorskie 
oprawa ksiqżek,czasopism S K L E P  M A L A R SK I

prac dyplomowych, POLECA:
magisterskich, 

dokumentacji, roczników. FARBY, TAPETY, 
LAKIERY, NARZĘDZIA

szybko! tanio !
Luboń,

ul. Paderewskiego 29  
(daw. Pasikowskiego) 

tel. 102 - 435  (139)

N AJNIŻSZE CENY
.

LIJJIOIM
UL. POWSTAŃCÓW WLKP G3 

PRZY TARGOWISKU



SPECJALISTYCZNE GABINETY LEKARSKIE

Luboń, ul. Żabikowska 62 (Pawilon)
Oferujemy diagnostykę i leczenie w zakresie:

p> G in e k o lo g ia  i położn ictw o

£> C h o ro b y  serca , EKG 
In terna

f>  C hirurgia  o g ó ln a
P oradnia  chirurgii naczyń

j>  Laryngo logia

(>  D erm ato lo g ia

|>  O kulistyka

p o n . 1 8 .3 0 -2 0 .0 0  
czw . 1 7 .3 0 -1 9 .0 0 485-312

w t. 1 7 .0 0 -1 8 .3 0  
czw . 16 .00-17 .30 676-395

p o n . 1 6 .3 0 -1 8 .0 0  7 a \  328-015 
p o n . 16 .30 - 18.00 328-015
p t. 16 .30 - 18.00 678-153

śr. 1 6 .3 0 -1 7 .3 0  
p t. 16 .3 0 - 17.30 £g § 5 130-087

USG, położn ictw o, g in eko lo g ia ,
b a d a n ie  piersi, ja m y  brzusznej w o ln e  s o b o ty  11.00 -1 2 .0 0

Także wizyty domowe.
Honorujemy ubezpieczenia medyczne. 

Wystawiamy recepty zgodnie z przysługującymi zniżkami.
(002)

GABINET LEKARSKI
PEDIATRA

Lek. med.
Jo lanta  M ic h o c k a
Luboń, ul. ks. Słreicha 7/2

łel: 130 - 350
Wizyty domowe u pacjenta

_______________________  (049)

Lek. Med. Anna Woźniak
Specjalista Chorób Oczu

r  \
Przyjmuje
w Specjalistycznych 
Gabinetach Lekarskich 
Luboń,
ul. Żabikowska 62 
(pawilon)

l ________________
środy i piqtki, 16.30-17.30

GABINET
PEDIATRYCZNY
M aria  P rzym u sza ła
lekarz chorób dzicięcych

Luboń, ul Ks. Streicha 17
TEL: 1 3 0 - 4 8 2

TAKŻE WIZYTY DOMOWE

Lekarz Medycyny 
Specjalista chorób oczu

Luboń, Żabikowska 13 
przyjmuje: poniedziałki i ś ro j jy j  6.00-17.00

PRACOWNIA OPTYCZNA
czynna cod: 
w soboty od 101*
Wykonuję usługi na recepty również 
w przychodni rejonowej w Żabikowierejonowej

pokój 104

w poniedziałki 16 .00-17.00

PRYWATNY GABINET STOMATOLOGICZNY 
LEKARSKO-PROTETYCZNY

FULL
DENT

♦  Zachodnie materiały, znieczulenia
♦  Protetyka w pełnym zakresie
♦  Lakiery zapobiegające próchnicy
♦  Porady, konsultacje bezpłatnie
♦  Pełna gwarancja
♦  Nowość - protezy na miękkim

poniebieniu
♦  RENTGEN NA MIEJSCU

ZAPRASZAMY

Z A P A M IĘ T A J  j  '  •

FULL i  domowy 
DENT •  dentysta

dr Arkadiusz BANACH
GINEKOLOGIA - USG
•  DIAGNOSTYKA I TERAPIA GINEKOLOGICZNO-POŁOŻNICZA
•  diagnostyka i badania gruczołu piersiowego
•  OZNACZANIE JAJECZKOWANIA (USG dopochwowe)
•  wszystkie zabiegi w znieczuleniu ogólnym

Przyjęcia: wtorki i piątki 14 - 19  
Rejestracja telefoniczna: 32 17 08 
Poznań, ul. Świerkowa 5 (Dębiec)

Gabinet Ortopedyczny
dr med. Leszek Romanowski

- ortopedia
- chirurgia ręki
- chirurgia urazowa

Luboń, ul. Karłowicza 16, tel: 131-305 Poniedziałki 16.00 -17.00
Luboń, ul. Poniatowskiego 20, Przychodnia Rejonowa, pokój 104

Rejestracja codziennie 8.00 - 20.00 W sprawach pilnych tel. 3 0 - 6 2 - 4 4

D A L  - D E N T  S T O M A T O L O G IA
ul. Kościuszki 53, tel. 103-031

G ab inety  stom atologiczne zapraszajq
od poniedziałku do  pigtku od 16.00 do  20.00, w soboty i niedziele od 8.00 do 12.00

PROPONUJEMY:

leczenie - wypełnienia światło- i chemoutwardzalne (zachodnich firm) 
chirurgię stomatologicznq
protezy - szkieletowe, akrylanowe, miękkie podniebienia, 
korony, mosty porcelanowe, metalowe, akrylanowe, 
naprawy protez - również ekspresowo,
porady bezpłatnie. S E R D E C Z N IE  Z A P R A S Z A M Y  !

(032)



Lek. Med.
Daniela Rogal -  Przybylak

g in e k o lo g  po ło żn ik
Luboń, ul. D w o rco w a  20 

(przy przejeździe  
d o  Z ak ład ó w  C h em icznych )

poniedziałki, środy 17-19
również rejestracja
telefoniczna
od godz.ló, tel. 130-830

, « »4 ) .

Biuro Obrotu Nieruchomościami

"KARCHER"
Czyszczenie dywanów, 
w ykładzin, tapicerki 
meblowej i samochodowej

-  czyścimy tylko środkam i 
KARCHER-a

I Poznań, tel. 67 - 02 - 37
22__  J

mgr Elżbieta Mizerka - Szmyt
Kupno, sprzedaż, zamiana, 
dzierżawa, podział lokali, 

nieruchomości
Pełna obsługa prawna, 
notarialna i geodezyjna.

Luboń, Poniatowskiego 67
teł. 130-108, 670-621 pn.-pt.

(157)

Biuro p ra w n e
" T E R A L E X ‘

p o ra d y  p raw n e , 
u m ow y, pozw y, p o d a n ia , 
spraw y c e ln e , 
w in d y k a c ja  należności 
p ro w a d ze n ie  Ksiqg 
p o d a tk o w y c h  i rejestrów  VAT 
d o rad z tw o  p o d a tk o w e  
w y c e n y  o b ie k tó w  b u d o w la n y c h

L u b o ń , ul. 1 -e g o  M a ja  24  
n -p t  17 - 1 9 .0 0 , te l. 105 -2 1 1

( 0 9 7 1

Sklep z tkaninami 
i pasmanterią
Specjalna okazja 
- jeden dzień w tygodniu 
spotkania z doświadczoną 
krawcową.

pawilon 16 
przy ul. Osiedlowej

SERDECZNIE ZAPRASZAMY!
I _  _____ (129)1

Zakład dziewiarski 
poleca:

SWETERKI
komunijne

CENY PRODUCENTA
Luboń, Wojska Polskiego 23

V TEL. 151 - 157  om

SZYCIE FIRAN 
ZASŁON STYLOWYCH

Małgorzata 
Baraniak - Lekki

Luboń
ul. 11 Listopada 3
tel: 1 3 0  - 7 8 0

r w o 'M ODNE KRAWIECTWO1
wykonuje usługi skórzane:

■5t£ przeróbki płaszczy 
na modne kurtki 

•$5- spódnice 
torebki

BOGUSŁAW S ZAWALA
Komorniki 

ul. Fabianowska 9
d k  d L  J u  A lcyr cęy cęy cęy

\

B A N K  P R Z E M Y S Ł O W Y  w ł o d z i
SPÓŁKA AKCYJNA

ODDZIAŁ W LUBONIU, UL. SIKORSKIEGO 44
TEL. 131-411

Nowa forma lokaty, 
dzięki której 
możesz tac się 
posiadaczem  
samochodu 
już po miesiqcu.

Jeśli do 20 marca założysz lokatę,
już w kwietniu m ożesz wygrać sam ochód !

Okres utrzymywania lokaty - 3 miesiqce.
Każda lokata bierze udział w losowaniu 3 razy.
Do wygrania:
Fiat i26 dla posiadaczy certyfikatów lokat o nominale 700 zł 
Fiat Cinąuecento dla posiadaczy certyfikatów lokat o nominale 1200zł 
Fiat Punto dlaposiadaczy certyfikatów lokat o nominale 2100 zł 
Możliwy wybór innej marki samochodu.

Ogromne prawdopodobieństwo wygrania, 
nieporównywalnie większe niż w liczbowych grach losowych.

Z LOKATĄ PO SAMOCHÓD
^Z A P R A S Z A M Y  D O  S K O R Z Y S T A N IA  Z  B O G A T E J  O FE R TY  N A S Z Y C H  U S ŁU G  j
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B SPÓŁDZIELCZY BANK LUDOWY w POZNANIUzał. w  roku 1894

ODDZIAŁ W LUBONIU
62-030 plac Wolności 2, budynek Urzędu Miejskiego, wejście "B", II piętro

tel./fax 130-131

p r z y j m o w a n i e  o s z c z ę d n o ś c i  u d z i e l a n i e  k r e d y t ó w

w Ps \ o s u n k u Wr o c z n ^  ^  n a  d z i a ł a ln o ś ć  g o s p o d a r c z y  o p r o c e n t o w a n y c hw  STOsunKU r o c z n y m  o d  4 6  % d o  5 2 o/o w  z a |e ż n o ś c i  o d  s k a li  r y z y k a

^  dla lokat i w kładów  term inowych ^  dyskontowych 36% ,
-------------------------------------------------------na remonty mieszkań i dom ow  mieszkalnych
1 -tygodniowych - 17%
2- tygodniowych - 18%
3- tygodniowych - 19%

1 m iesięcznych - 20%
2 m iesięcznych - 21%

3 miesięcznych - 27%
6 m iesięcznych - 29%

12 miesięcznych - 31%
24 miesięcznych - 35%

oprocentow anie efektywnie przy mieś. 
spłatach rat i odsetek

do 12 mieś. 45% 24,4%
do 24 mieś. 48% 36%

kredyty gotówkowe: do 6 mieś. 49%  
powyżej 6 mieś. 51%

ip^dla posiadaczy ROR: do 12 mieś. 43%
do 24 mieś. 46%

Odsetki naliczane sq według zmiennej stopy procentowej.
Bank stosuje kapitalizację odsetek po upływie zadeklarowanegę okresu. 
Bank posiada gwarancję Skarbu Państwa na wkłady oszczędnościowe.

w poniedzia łk i
7.45 - 15.30
od  wtorku do  piqtku
7.45 - 14.00 
soboty p ra c u jq c e
7.45 -12 .00

B A N K  P R Z E M Y S Ł O W Y  w ł o d z i
SPÓŁKA AKCYJNA

ODDZIAŁ W LUBONIU, UL. SIKORSKIEGO 44
TEL 131-411

OFERTA SPECJALNA

3-MIESIĘCZNA 
LOKATA SAMOCHODOWA

D=»> każda lokata bierze udział 
w trzech losowaniach 

C4> do wygrania
FIATY 126, PUNTO, CINQUECENTO 

U=P udział w losowaniu już po 1 miesiącu 
utrzymywania lokaty samochodowej

OPROCENTOWANIE LOKAT:

1- tygodniowe 16%
2- tygodniowe 18%
3- tygodniowe 20%
1-miesięczne 22,5% 
3-miesięczne 28% 
6-miesięczne 29%

12-miesięczne 30,5% 
24-miesięczne 30,5%

KREDYTY______________________________

D4> Samochodowe - najdłuższy okres spłaty - do 5 lat
C=J> NAJNIŻSZE OPROCENTOWANIE,

BEZ PORĘCZYCIELI 3% miesięcznie
C=P Na działalność gospodarczą od 36% - 42%

Dyskontowe 22,5% w stosunku rocznym, na 12 miesięcy

zapraszamy
I

 od poniedziałku do piątku 
w godzinach 8 .3 0  - 1 5 .3 0


